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Z dobycie Lublińca. —  Ogrom na w iększość miast zajęta. —  Uruchom ienie
kom unikacyi.

Warszawa (tel. M.). Z  Herbów Polskich nade­
szła tutaj pod datą. 7 b. m. następująca depe­
sza: powstańcy obsadzili po i-dnjowem
oblężeniu, Lubliniec. Już wczoraj w7 nocy komu 
nikowano dowództwu powstańców, że Lubliniec 
poddaje się. Natychmiast wystano patrol dla 
zakończenia pertraktacyd z komendantem mia­
sta, oficerem an^i^lakim. Jum. przybędzie u® 
granicy Kong***.. ..ki z Lublińca p**rfwszy po­
ciąg. prowai—ony pnez powstańców. SytuOcya 
pomyślna. Oprócz Opola, Gliwic, RacifcOiza i 
Eluczboika, wszystkie miasta są zajęte przez 
powstańców. Pod Gliwicami to czy się od wczo­
raj wielka bitwa tur pod murami mia»ta, Woao 
raj przy obleganiu miasta Dobrodzienia? pole­
gło około 100 Niemców. Miasto zostało zdobyte 
przez powstańców.

Zwycięstwo pod Gliwicami.
Bytom. (Orient) Akcya powstańców, zmierza­

jąca obecnie do opanowania ważniejszych wę- ____ t ____  ̂ _____  _____
złów kolejowych i  miast, osiąga coraŁ lepsze ęcliu na Olszę zostały krwawo odparte. Wojaka

- — • * —  • — - — » -  «'-■ i . - . :  j  . . .  , *~ - * »'»vi«is1rłArł« Ko.fl n a-

powiatowe i  \ straże obywatelskie, które ujmu­
ją samorząd w silne ręce, starając się prowa­
dzić wzorowy ład i porządek.

Krwawe straty.
Soen®wioc (East Express). Ostatnie w alk i nia 

Górnym Śląsku były bardzo krwawe, jednak z 
powodu partyzanckiego charakteru idizialainiia. 
nie można jeszcze podać dokładnej liczby strat, 
w  każdym razie liczba zabitych wynosi kilku­
set, liczba rannych jest podwójna. Z powodu od­
cięcia od św iatła i wody Katowic i oddania sdę 
wskutek tego dyrekcyi kolejowej katowickiej 
do dyspozycyi władz powstańczych, ruch kole­
jowy będzie wkrótce przywrócony,

Ofenzywa „Orgeschu“.
Bytem, (Orient) Kierunek ofenzywy sił nie* 

m'eskłch prowadzony Jest obecnie w stroną
Raciborze i Olszy, Ataki niemieckiego Orge-
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rezultaty. W alki pod Gliwicami skończyły się 
zupełną porażką dla Niemców, którzy schronili 
fiię do miasta, Pomiemiaż'Francuzi sprzeciwiają 
B&ę oddaniiu Gliwic, powstańcy posłuszni temu 
iwezwaniu ograniczyli swoją aikcyę do cernawa- 
nia miasta. Cały powiat zahrski wraz z mia­
stem po oczyszczeniu z Niemców został opano­
wany przez powstańców. Również zostało zaję­
te miasto Kieferstaedtel, gdizie stoczono walkę 
Be znaczniejszemi oddziałami Orgeschu. Północ­
na grupa powstańców opanowała linię kolej o- 
iwą Barmaatowice-Rraolejów, Zembowice i W y ­
soka. Równocześnie sprawnie funkeyonujące 
oddziały kolejowe uruchomiły trzy linie: 1 . 
Sxopienice-Biyno-Kochlow-ce. gaśnica, 2. pszczy- 

na-Orzecze-Rybnlk, 3. Wosowska (stacja ) — 
W kierunku południowym i północnym. W e 
Wszystkich miejscowościach zajętych przez po­
wstańców odbywają się olbrzymie wiece, na 
których ludność domaga się przyłączenia &lą- 
*ka do Polaki. W  powiatach tworzą się Rady

powstańcze prawdopodobnie zmuszone będą o- 
puścić miasto Rybniki skutkiem kategoryczne­
go wezwania ze strony władz koalicyjnych. W- 
Schoenburgu odnowiły się ciężkie walki.

Sosnowiec (East Ex press. Radio). O północy 
dzisiejszej oczekiwane są ataki niemieckie na 
miaista, zajęte przez powstańców. Oczekiwania 
jest'w  najbliższych dniach rozległa kontrafkcya 
ze strony Niemców.

Wszystkie ataki Niemców odparte.
Sosnowiec (East Express). Wzdłuż całej liniii 

Korfantego krwawe walki. Niemcy przygoda, 
wują się do przełamania Unii Odry. Dotychcza­
sowe ataki niemieckie, rozpoczęte od północy, 
wzdłuż całej linii, zcstaly z łatwością odpartej 
ze znacznemi stratami dla Niemców. Szczegól­
nie krwawe ataki miały miejsce pod Maltowi- 
cami. Powstańcy zajęli ostatniej nocy Gienko- 
w ice i  Smolamię.

Mabilizacya 8-miu roczników w Niemczech.
Berlin (East Express). W  Niemczech zarządzo 

®o njeurzędową mobilizsacyę ośmiu roczników. 
Orgesch bawarski zmobilizowano.

Przygotowania wojskowe Niemiec.
Warszawa (tel. M.). „Vossische Zaiitung" do- 

ńftsi, że załoga norymberska otrzymała z powo­
du powstania na Górnym Śląsku, rozkaz do 
pogotowia.

H ien y  t g  wysiat l l e i c M r  na li, S!ask.
Berlin (East Express). Na posiedzeniu komi*

syi spraw zagranicznych minister dr. S'Lmon,s
przedłożył raport w sprawie sytuacyi na Gór­
nym Śląsku. Kom is ja  zwróciła się do rządu, 
aby zastosował środki Jak najenergiczniejsze i 
użył „Reichwehry“ do stłumienia p®wstania na
Górnym Śląsku. Powzięto 'uchwałę, iż wojska, 
regularne nie mogą być użyte, dopóki parla­
ment n ie  wypowie sie w tej sprawie. Przyjęto 
do wiadomości oświadczenie komisyj między­
sojuszniczej, która nie przyjęła oferty użycia 
„Reichswehry” -

Z Kopenhagi donoszą: W  najbliższych dniach nadejdą 
do Gdańska transporty słoniny Morris Packing Company, 
lnformacyi dla zakupów wagonowych udziela: Gdański* 
Biuro dla zakupów towarami Leopold Branristitter I Sko, 
Gdańsk, Grossa WolIweberąsŁsa 26, lub *ra*ów, Karmollcko 10.

Niemcy rzucili się na Polakóiw, zwłasacosa na 
sklepy polskie i  na biuna organizacyi polskich. 
Wiadomość o tern rozniosła sdę szybko po okoli­
cznych gminach, zajętych przez powstańców 
polskich. Komenda powstańców zarządziła kon­
centryczny atak na Królewską Butę, na skutek 
cwgo p°wstańcy po dwugodzinnej walce opano­
w ali miasto i  uwoln ili Francuzów, Por stronie 
polskiej zostało kilku zabitych i kilkunastu ran 
nyeh, gdyż Niemcy bronili się zaciekle x okien 
domów, powstańcy szli zaś do wnlkj w  ^war­
tym  szyku bojowym.

W edle wiadomości, zebranych przez m iaro­
dajne czynniki polskie, Niemcy planowali po­
dobno ataki dzisiejszej nocy na Katowice, By­
tom i  Gliwice, Prawdopodobnie jednak niepo­
wodzenie w Królewskiej Hucie odwiodło ich od 
tego zamiaru.

1 l n u  p r a t a j t U  in l i i
Sosnowiec (East Exp?ress). Według nadcho 

dzących z wielu miejscowości wiadomości, stos- 
struplerzy nimieccy posługują się przebraniem 
włoskiem, aby nadać pozór, że wojska powstań­
cze występują przeciw załogom koalicyjnym. 
Według tych wiadomości, miano schwytać o- 
koło 500 stesstiuplerów niemieckich, przebra­
nych za Włochów.

Gwałtu „Stosstrupierów“.
Warszawa (tel. M.). „Yossi&che Zeitung" do­

nosi z W rocławia, że ludność niemiecka na Gór 
nym Śląsku chwyciła sdę samoobrony. W za­
grożonych miejscowościach zgłosiło sdę bardzo 
wielu ochotników do straży obywatelskiej. W  
kilku okręgach niemieckich ogiraniizaoye rozpo­
częły swoja działalność. W  okręgu raciborskim 
Niemcy odebrali Polakom wieś Saabalków. Po l­
ski ksiądz, o którym twierdzono, że strzelał do 
Niemców, został wzięty do niew oli i odistia wjouy 
do Raciborza, gdzie go prawie zlynchoiwamo i  
ciężko poranionego oddano władzom francu­
skim. _______________________________

Uw ięził on kapitana francuskiego.
B ary ł (PA T ). Havas. Oddział uzbrojonych 
km ców  wkroczył na teryt®ryum górnośląskie 

J ńwlęził kapitana francuskiego Behois, kontro­
la  okręgowego w  Ranko wicach (Deutsoh Baa- 

^ j witz), poczem zawiózł go do Prądnika (Neu- 
^•ńt),^a stamtąd do N isy (Neisse).

bal fe ta  aa H  w M  gada.
Wojska powstańcze przyniosły odsiecz. 

Bytom (P A T ). Bziś w  południe nieju^sekłe bo­
jów ki napadły w  Królewskiej.Husie załcgę fran 
euską, liczącą 48 ludzi i rozbroili ją. Następnie

Wypadki górnośląskie
w o ś w ie t ie n iu  n ie m ie c k ie tn

P rzyz n a n ie  polskich sukcesów.
Berlin. (East Express) Donoszą tu z Wrocra- 

wia, że cddżtały powstańcze ukajały się pod 
Opolem. Położenie staje się z godziny na go­
dzinę g-roźniejstze. Huta Królewska, Bytom, Ka­
towice, Gliwice i  Mikołajów otoczone są przez 
Polaków. W  tych dniach wzmocniono oddziały 
wojsk koalicyjnych zostały skierowane z Nad­
renii na Górny Śląsk. Polacy trzym ają się linii 
Korfantego, jednak w celu zabezpieczenia, pra­
wego brzegu Odry przechodzą na brzeg lewy 
Cały obszar przemysłowy jest w rękach po i

I
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skich.*W edług wiadomości otrzymanych tu w  
piątek o godz. 5 popołudniu robotnicy uchwalili 
podjąć pracę, a wydobyty węgiel przeznaczyć 
d la Polski. części Górnego Śląska objętej 
władzą kcmisyi międzysojuszniczej cały ruch 
kolejowy, pocztowy i  telegraficzny jest przer­
wany.

„ F ra n c u z i id ą  z  P o la k a m i" .
Bytom. (East Express) W  sejmie pruskim 

oświadczył minister spraw wewnętrznych Do 
in i.iikus, że ekoto 100.000 powstańców z’ )?*® 
w^ęk tzą część Górnego śląska. Na torze kole­
jowym między Opolem a Brzegiem Niemcy za­
aresztowali powstańca Polaka, oraz oficera^ i  
zo-huerza francuskiego Oddziały francuskie w y­
cofują się z miejsc otacyonowsunia. Powyżej 
przytoczony fakt udowadnia, ze Francuzi 
współdziałają w  powstaniu po stronie polskiej.

70.000 słpsst[i!piefów niemiecKich.
ł , o s r . " r i i c  (B a a t  E x p r© s ® ). „ L a n d e s z e l t u n g '*  

donosi z Bytomia, iiż w  okręgu opolskim około
70.000 o c h o t n ik ó w  a i s i n i e c M c k  z g i « * U o  się. d o  

rozipc rządzenia komisy i mię d śo juazniicze j .

Ultimatum Korfantego?
r  Ber* n. (Etf*®"- Express Rad: >; Powstanie roz- 
3Zenziy lo ’oię na Opole i powiat opolski. W Ra- 
citpiorżu przeciw ko powstańcom wiaiczą W łosi 
-wspólnie z Niemcami. Korfanty wysłał do kó­
jm y !  ®łł«ack4e j ultimatum żądające: 1 ) za­
chowania neutralności, 2) zniesienie etanu u- 
blężenia, b) usunięcia szefa policyi w Katowi­
cach, 4) zawieszenia pism niemieckich.

„Nowe wojsko fcslicyi nadchidzą**.
B tiiin  (East E.tprnss Radio) Do Opola nade­

szła wiadomość, że z zachodnich Niemiec 
przetransportowuje się posiłki dla. lo jS t  teoa- 
licyjnycn na Górnyra Śląsku. Międzj innymi 
mają zostać do tego celu , ściągnięte wojaka 
okupacyjne w Moguncyi. Przed przybyciem 
tych wojsk me można liczyć ma strumienie po­
wstania.

Kłamstwa p. S monsa.
Berlin. (East Lnpress) Na piątkówem posie­

dzeniu parlamentu niemieckh-go kanclerz Rze­
szy wygłosu sprawozdanie <, położeniu ii& Gór­
nym Ślącku. Oświadczył on między innemi, że 
przez granicę polską dowozi się broń (?) i be 
polskie bojówki już uzbrojone przechodzą 
prztaz Górny Śląsk. Niema wątpliwości, że po­
wstanie zostało zorganizowane przez wojska 
polskie,, również mi* da. się zaprzeczyć że żoł­
nierze ppllcy biorą czynny udział w powita 
c&u (!? ). W  ten spo.-ób Po la ta  chce gtworzyc 
fakt uokonany, aby związać ręce aliantom. 

Tendencyjne fjrz-ejastfra wierne
Warszawu (tel.” M.). Biuro W olffa  usiłuje vv 

tea.denc/jny sposób rozdmuchać drobne i przy­
padkowe starcia powstańców polskich ma Gór­
nym Śląsku z wojskam i sprzymierzonych, prze­
jaskrawiając różne wiadomości o strawach wło­
skich, francuskich a nawet angielskich.

Mim  PoisH sf 2 p o f i  p l i s i ;
P łrtin  (PA T ). Radio. Z W rocław ia - doiujKą 

piama niemieckie, że międzykoalioyjiua komi 
sya usunęła, wszystkich Polaków z policyi .ple­
biscytowej, a na- ich miejsce wyznaczyła Ni-etń- 
ców.

flizpwali służbę, letniczą.' W  powiecie rybnickim 
zdobyio wiele mrUaryalu kolejowego, Francuzi 
wwcoPdi się z Kluczborka, Lublińca zagrożeni 

■oskrzyd1.cn:Łi.u. V. Tarnow^jtich Górach bronią 
się Anglicy Katowice. Gliwice, Bytom, Tarno­
wskie Góry pozostają w rękach aliantów. ”

C z 3 s i  m a j ą  z
Doniesienia o rzekomym mandacie koalioyi. —  rConcenu acya wojsk czeskich

Ciuszyo. (East Express) Według nadchodzą 
cych tu wiadomości iz Pragi wojska czes—ie 
mają wkroczyć na Śląsk. BSa się to stac na roz­
kaz kcalfcyi (!), albowiem Rada arnąbasiadorów 
postanowiwszy pacyfikować Górny, Śląsk j*ak 
najprędzej przed rozstrzygnięciom sprat-My gór- 
oośląsii lej, a  nie mając n,a miejscu do rozpo- 
rtaąozenia dostatecznych sił zbrojnych __ alianc­
kich, m a rzei omo wezwać rząd creski,^ i*Ko 
państwo należące do entenly, do chwilowej 
okupacyi Górnego Śląska i przeprowadzenia 

tam patyfikacyk Rząd czeski waha się zadcic- 
uczynić wezwanie, albowiem zdaje sobie spra­
wę, że Inter w eneya czeska na Górnym Śląsku 
Ł. iaczałaty wojnę z Polską. Koła urzędowe

czeskie na Śląsku Cieszyńskim uważają jednak 
tę ewentualność za możliwą. Ż tego powodu 
miedzy unzęauikami aammusteacyt cząpktej na 
Śląsku Cieszyńskim pakuje ogrom ua panika, 
obocnie już odpylają oni rodziny swoje w głąb 
Czech i wogóle czynią przygotowania do wyja­
zdu. fnfonnaicyę tą zdaje się potwierdzać kon- 
cemracya wojsa czcsKicń na slasftu Cieszyń­
skim. Do szeregu miejscowości przybyły nowe 
oddziały. Pak do W ierzniowic okuło Bogumina 
nadesz o 5 kompanii piechoty, do Piotrow ic ka 
walerya, do Fryswbaitu przyjechały kuchnie po­
lewę do czeskiego Cieszyna, gdzie przedtem nie 
było prawie zupełnie wojska obecną e nadeszły 
znaczne siły. ■

Urządow y
Paryż. (P A T ) Ag. Havasa donosi: Konferen- 

cya ambasadorów zajmowała się sytuacyą, 
stworzoną przez rozruchy na Górnym Śląsku. 
Konfrrencya wyraziła ubolewanie iz tego p o ro ­
du i potępiła próby powstania, które pociągnę­
ły za sobą ofiary w  ludziach, wchodzących w 
al:lad wojsk okupacyjnych państw sojuszni­
czych oraz zbadała natychmiast śi odki przy 
pomocy których można by ptrzjwyrócić spokój. 
Ponadto kom i sya poleciła międizysojusznii żej 
koDiisyi na Górnym Śląsku wystosowanie do 
ludności prokb miary i, potępiającej rozruchy i 
oznajmiającej, że uciekanie się do siły nit mo­
gił, by m ieć żadnego wlpływu na decyzyę rządów 
państw sojuszniczych, ani toż przeszkodzić im  
w  rozstrzygnięciu z całą swobodą w myśl trak­
tatu wersalskiego sprawy przynależności tery 
toryum poddanego plebiscytowi.

Marszałek - Foch !byl obecny na ntow yższem 
posiedzeniu.

Fałszyw e wieści o nocie Anglii.
Warszawa. (Tel. M.) Obiegała tu pogolskai, 

jakoby rząd angielski miał doręczyć rządowi 
połsikiemu notą w  sprawie Górnego śląska, u- 
trzymaną w tonie barozo niepraychylnym. Po­
głoskom tym  ize Trtron miarodajnych jak naj­
energiczniej zaprzeczają.

Rząd angielski o stanowisku Polski,
Londyn. (East Exprasb) W  izbie gmin mini- 

9h r  spraw zagranicznych Ha m sworth ośw iad- 
czyt, że rząd angielski nie w*e nic o zamiarach 
Polski zajęcia Śląska si.ą zbrojną. Mocarstwa

Po przywróceniu porządku natychmiast zarzą­
dzą rozgraniczeni© bezstronne Śląska, które na- 

j leży do Rady Najwyższej, nie zaś do komisy) 
* międzysojuszniczej.

f !  S2 j w k “ as
f F a iy i vjtast Express). Radio. „Havas“ donosi, 

żc sytuacya na Górnym Śląsku zaczyna się po­
prawiać. Oficyalne wiadumośoi, jakie otirzyma,- 
uo w piątek wieczór, pozwalają spodziewać się, 
żt, spokój będzie p.roywudcony j prucia wkrótce 
na nowo podjęta.

Powrót gen, Leroncta.
EyŁom iPAT). Dziś powrócił do "Opola gene­

rał Leiromd i  objął przewodnictwo w  konnisyi 
m i ę dz ysoij uszni cze-j.

Z U l .. JDL
Warszawa. (Tel. M.) Z  Góniego Śląska ńti- 

■ leszła tu wiadomość, że toczą się tam rokowa­
nia miedzy przedstawicielami władz .jowj tań­
czy ch a komisyą miudizj sojuszniczą w sprawie 
ustalenia stosnnków tego rządu do władz m'ę 

dzyso j as ja  czy ch. Kwesty e będące przedmio­
tem rokowań są bliskie rozwiązania.

Sosnowiec. ( East Expre.ss Radio). \y Byto­
miu toczą się periraktacye między przedstawi­
cielami władz wojskowych francuskich z ko­
mendą powstańców w spua^wie zoi-ganizciwania 
straży obywatelskiej w miastach, gdzie są sta- 
cyonowani Francuzi. W  walkach w powiecie 
rybnickim padło -2 oficerów, 33 'żołnierzy wło­
skich, rannych 50 żołnierzy. Powstańcy zorga-

Rząd pilski do’ aliantów.
Warszawa. (Tel. M.) Rząd pobKi wysłał do 

przedstawicieli ententy notę, wr której przed­
stawił przebieg walk i ludu polskiego o blask i  
powody rozgoryczenia, robotników polakicń. No­
ta zw iaca uwagę, że miaro goryczy przebrała 
•wiadomość o decyzyi międzysojuszniczej komi- 
.-yi w Opolu która ostatecznie spowodowała 
wy buch W  dalszy ru ciągu rząd stwierdza w  
tej nocie, że wybuch gornosiąsk5 nastąpił wurewl 
woli r7ądu, który uważa walko całą m  bezce­
lową. Rząd wyuiiża ubolewanie z powodu ofiar, 
pAdłych zarówno po skronie polskiej jak i  pc 
sunnie tych, którzy spełnili swój ciężki Jbuwiią- 
zeh W  końcu uotla apeluje do państw ententy^ 
aby swoim aptniytątęią. przjstąyDy do, i,ałatwie 
nia sprawy górnośląskiej w clucim traktatu, 
wersalskiego i zgodnie z wynikiem  plebiscytu, 
to jedynie może zapewnić jpokój i porządek 
na Górnym Śląsku i odpowiada ze sadom spra­
w i edlilwtciści ogólno iuazkiej.

Postedzenie Rady ministrów.
Warszawa. (East L jtoss) Wczoraj gobluelll 

zbierał się dwukrotnie i  obradował ?v aprawia 
Górnego ślęreka. iaik donosi ..Kuryer i oranmy10 
konieczne jest przyśpieszenie decyzyi, od kiórej 
ozaieżniona jesl w  znacznym stopniu możność 
pacyfilcacyi ruchu robotniczego.

Ministrowie na gr&mcy górńośiaskiej.
Warszawa (tel. M.). Ministrowie Skulski i Ra­

taj udali się z polecenia rody ministrów do So 
snowca, celem zasięignięeia bliższych infątrmar 
cyi o położeniu na Górnym Ś l^ku . Relaicyę n.1- 
nistroyyic obaj złożyć mają na dzłeiejaaem p^y 
siedzeniu rady ministrów. —,

Sejm  uznaje stanowisko rządu.
Warszawa, (Tek M.) Dzisiaj odbyła się 

prezyiyum  Rady mLr'jsti-dw konfereneya z i©®* 
derami stronnictw sejmowych. Ze stroiiy rządu 
obecny był: preizy dient ministrów Wttsw, z rar 
m ienia sejmu obecni byli: marsz Lek TrąmpJ 
czyński, posłowie Dębrki i Kiernik, Z®moiskf. 
Lutosławski, Dubanowicz, ksiądz Kaczy nSk ,̂ 
Wróblewski, Niedziałkowski. Na konferenicyS 
tej ,pa‘zedsitaiwaciele stroniniotw uznali za słu-zno 
i i-junsihko rządu, zajętego w  sprawie Górnego 
śląska. Szczegóły konferencyi trzymane są W! 
ścisłej tajemnicy.

Podróże  m inisita Sapiehy.
W arszawa (tel. M.). Minioter spraw zagrana- 

cznych ks. Sapieha, który od kilku dni przeby­
wa w Londynie, paw cara dzisiaj do Paryż®, 
-lak długo potrwa tam j-ego pobyD określić sŃ 
jeszcze me da. W Każdym razie miinister Sapier 
ha nie powróci do W arszawy, zanim m :arodiaj- 
ne czjnn ik i Ententy nie powramę konkretnej 
deryzyi w  spnawie Górnego isląska. Talk yaanw 
nie da się teraz jeszcze ustalić, czy dojdzie dh 
skutku zamierezona przez m inistra Sapiehę pp 
ckóż do Rzymu.

N ow y polski kom isarz plebiscytowy*
Warszawa. (Tel. M.j Yv kuluarach sejmowych 

mówią, że nia miejsce Wojciecha Korfantego 
pwlskim komisaaizeni plebiscytowym mianowa­
ny został podoono adwokat W olny z Bjdomiń-

i  ihoDsiciw i i i
Sosnowiec (East Express). Utworzył się wcżd” 

raj Komitet wykonawiozy wszysiK. jch jtruminiotfl,l 
górnośląskich'. Pierwszy in aktem komitetu nrf* 
kop,a,wozego jest odezwa, nawołująca robotni' 
kón' dą podjęcia pracy, wyjąwszy rol-natnikó^^ 
zimjdujących się pod bronią, w  oddziałach pĄ' 
wistańCizyeh. fjdc::vv,a oauołuje do zachowani9' 
ładu i porządku oiiaz karności. Zakazuje krzy' 
wdzenia spokojnej ludności. Odezwę poópisalR 
Klenieiia Boris, Michał Grajek, Franciszek Rn* 
pusz,czok i Paweł Wojciechowski.

Społeczeństw o w obec U. Siaska.
Warszawa, (East Express) Polskie stronni0’ 

twa demokratyczne zwołuje na niedzielę w i^  
celem zlożeniia przysięgi, że Polska nie o p u ^  
Górnosląizaków i  gotowa je&Ł do stwierdzeni13' 
przysięgi tej czynem. Stronnictwo demokrata 
czoe nawołuje do zanńe,cht»nie waaełkich *** 
haro. ^

Warszawa, (East E x p ro «) Pozna ńsk 'e zwią^' 
ki, ^towarzyszenia j  organizacye polskie ogi<r 
siły odeizw.1, wizywającą do udzielenia jffl&a®6*  
maŁeryalnei waloąąćym na Górnym Sląoku.

t
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Co mówią przywódcy powstańców?
Komplikacye powstaniowe. —  Wrażenia komisyi alianckiej. —  Niemcy

spokormeli.
Warszawa, 7 maja.

Korespondent warszawskiej „Gazety Poran­
nej" rozmawiał z osoba, która może być uwa­
żana za ba dzo miaroda jną w całym ruchu po 
wistańczym na Górnym Śląsku.

—  Ruch wybuchł z żywiołową wprosi siłą, — 
m ów ił ów przywódca, —  w warunkach, jakie 
się wytworzyły, innego wyjścia nie było. Lud­
ność śląska nie mogła dopuścić, aby zdrowy 
organizm społeczny mógt się stać przedmiotem 
czachę; ki dyplomatycznej.

Obecnie sytuacya nieustannie się kompliku­
je. Zastój wytwarza nowe zagadnienia, trudne 
do rozwiązania. Najbliższa sobotnia wypłata ro- 
ootn.ków jest utrudniona, wskutek braku pie­
niędzy. Mnożę s'ę coraz ba*azicj trudności apro 
wizacyjne w m taotacn. W  tym względzie nale­
żałoby zaapelować do społeczeństwa polskiego 
Natomiast nie należy wcale podejmować żad­

nej akcyi werbunkowej. Powstańcy posiadają 
dostateczne siły, ażeby kraj utrzymać w ręku.

Tymczasem nastaje w okręgach opanov,anyrh 
życie baidziej normalne. Zaczynają w nich kur­
sować pociągi i tramwaje. ,

Stroina niemiecka chciałaby nawiązać per- 
traktacye w  celu zlikw idowania zajść, W ko­
m isyi międzysojuszniczej wybuch wywoiai kon- 
sternacyę: ani anj  Anglicy nie przypu­
szczali możności wybuchu takiego ruchu, uwa­
żali bowiem lud śląski za spokojny i za potul­
ny i za niezdolny do tak stanowczej akcyi, ja- 

■ ką ujawnił w  obecnym ruchu. J,aiko objaw cha­
rakterystyczny nastroju warto pa®y boczyć fakt, 
że przedstOj viciel Królewskiej Huty sizuka po 
całym krai _ Korfantego, aby uzyskać od niego 
zezwolenia na dowóz węgla do hut z powiatu 
rybnickiego.

Stanowisko Kranpyi wobec Polski.
Sprawa Górnego Śląska i Wileńszczyzny. —  Konieczność informowania Zachodu

o Polsce.
Paryi 7 maja. 

Poseł do parlamentu francuskiego, Heimy Pa­
lt, będący referentem bu dżetu wojskowego i 
uważany za powagę pod w zgięciem spraw woj­
skowych we Francyi, oświa,aczył koresponden­
tom pism polskich co następuje:

„Opinia francuska zdaje sobie dobrze sprawę 
z roli. przypadającej Polsce w polityce m iędzy­
narodowej. Wszak wiadomo wszystKim, że dzi­
siaj Pciska stanęła dla tras na miejsca F»syi 
( jako taka, musi być coraz silniejsza, abyśmy 
m ogli na nią liczyć w razie niebezpieczeństwa.

„Otóż Polska byłaby szczególniej osłabiona, 
Orty by nie posiadała Górnego śląska. Ja oso­
biście protest owiałbym gorąco z mównicy par­
lamentu i byłb> m be® wątpienia poparty przez 
bardzo licznych kolegów-.gdyby prawa Polski 
do Górnego Śląsk| były pb rwalcwne na rzecz 
Niemiec, gdyż o&ły nasz -sjiieut i  cala -tasza 
opinia publiczna jest za te: że otrę® górniccy
Śląska powiu-eu przr^af^ pulsęg^   __

„Co się tyczy sprawy wileńskiej, to nie znam 
szczegółów tego zagadnienia, sądzę jednak, że 
powinno być rozstrzygnięte na zasadzie prawa 
stanowienia mieszkańców o swym lasie i zgod­
nie z wolą większości. Gdyby Polska była po­
zbawiona Li lwy Środkowej, to kraj ttm stałby 
się mostem pomiędzy Niemcami a Rosyą, do 
czego za wszelką cenę nie należy dr,puścić.

„Polska, — zakończył'poseł, —  powinna usil­
nie starać się „  docre h fa iir.a iva i!{t Opinii Za­
chodu Europy o swych spraw ach. Im lepiej bo 
wiem będziemy poinformowani o sprawiach wa­
szych, tem lepiej będziemy racy]i nromć spra 
wy waszej, która jest także nasz.ą‘Y

Tymczasem to „informowanie", —  dodamy, 
—  .idzie właśnie jak najgorzej. Nasze minister­
stwo spraw zagranicznych ignoruje wciąż zna­
czenie i wpływ, jakiby m ieć mogli na Zachodzie 
utalentowani i odpowiedzialni publicyści pol­
scy.

A U T O - S T A R
Kraków, ul. Sławkowska 32
Tel. 1500. Adres telegref. „AUTOSTAft*.

1 00 s a m o c h o d ó w  c ię ż a ro w y c h  3  d o  5  to n  
p ie r w s z o r z ę d n y c h  fa b r y k  ja k  „5«*nz G a -  
gen^iii* , „ H o ic h " ,  „O p e l“ , , ,V o m a g “, e c t  
n a ty c h m ia s t  z e  s k ła a u  w  K ra k o w ie  d o  
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Wszystkie samcchody na pełnych obręczach gumo­
wych. Fworsr.cya faiiryczna na Cjniasięcy. Na składzie 
wszelkie przybory i części składowe do samochodów.

tOT1 MP-WK«W

mm  prajpj
vj l i/ .e ik o iio is c e .

Inteligencya pracująca w WieikqpoIsce nie 
posiada dotychczas zawodowej organhacyti i '  
ociaana jest całkowicie na laskę losu i łup wy­
zysku. To też położenie ekonomiczne imtetigen- 
cyi pracującej jest tam c iVele gorsze niż w in­
nych dzielnicach Kolski. Pensye pracowników 
niższych we wszystkich prywatnych imstytu- 
cyach haodllov.o-przcmysłowo-banko\vych w, 
Wielkopolsce są niaproporcyonatóe mizerne w  
stosunku do pensyi pracowników wyższych, 
szefów, dyrektorów, . wicedyrektorów, proku­
rentów. W  banku bydgoskim (Bydgoszcz) prze­
ciętna pensya pracownika wynosi od zoOO do
5000 mk. miesięcziZie. 500 j mk. ma kasy er. __
Natomiast dyrektor i wicedyrektorzy mają 
20—26000 mk, Pensye 14 osób personalu ban­
kowego wynoszą mnie* w surr.ie, niż pensyo 
dwóch wicedyrektorów. W  magistratach miast 
wieikotpolsikicn pracownicy pobierają tak śmie­
sznie małe wynagrodzenie, że pomimo tańszego 
żyd a  w Wielkopolsce wynagrodzenie to wy­
starcza im zaledwie na na jmizerni ej .aaą wege- 
tacyę.

Brak także moralnej obrony pracownika i 
pracowńiczki intelektualnej sprawia, że i trak­
towanie proletaryatu inteligenckiego w Wielko- 
polsce jest godne ubolewania, i indcrza w oazy 
niesłychanie rażąco przyjeżdżającego do Wiel­
kopolski ; Królewiaha lub Małopolanina-

W yrazić należy głębokie i  szczere pragnienie, 
aby inteligencya pracująca w Wielkopolsce i na 
Pomorzu coryclilej wosuła na drogę organizą- 
cyi .zawodowej, która jedynie zaradzać maże 
pokrzyw-dizeniu pracownników intelekłna,lnvch.

N A D E S Ł AN E.
W  K R Y  I C Y  w i l la  „ B i a ł e j  R ó ży "*

ordynuje- jak zwykle 4095

Dr. JULIAN ARONSOHN
ISl grstaskowym wieczorze,
śni, piosenki, mimiki i tańca ekspress;on, który się od­
będzie w niedzielę 8 b. m. w teatrze ,Warszav.a“, Stra- 
dem 15, biorą udział artyści: Korabianta. Żelsk», Mer- 
lińska, Minow.cz, Kaden Ostrowski i inńi. Bil- ty w nrzed- 
sprzeaaży w Perl. Laniiwirt, Grodzka 46, Leitner, Rvnek 
C—D, Pałac Spiski i przy kacie teatru; w dzień przedsta­

wienia przez cały dzień przy kasie. 4096

Zapisu jcie  s:ę na członków  
„C zerw on ego  Krzyża“ Pedzic&iwK
Członek r z e c z y w is t y ...................  50 mk

„ wspierający (bez prawa głosu) 23 „
Młodzież gimnazjalna -  -  -  8 .
Członek dożywotni - - - - - - -  5009 „

Odznaki darń?*).
ń m -.

S A X  ROHWIER.

Topór Krzyżowca.
( T io m .  z  a n g ie ls k ie g o ).

Proszę sobie wyobrazić inspektora Griiusby 1 
innie wchodzących do tej groty Kumejskiej dzL> 
Wnego nabozenstwa.

W pierwszej chwili oczy nasze me mogły przebić 
^emności. Wszędzie dokoła słyszeliśmy szmery 
zdradzające obecność żywych jakichś stworzeń. Nie 
dająca się opisać woń starych mebli uderzyła nc 
Sze powonienie zinięszana z niemniej trudnym do 
określenia zapachem stworzeń należących do rzę­
du piaków, płazów i ssaków.

— Moris Klaw! Moris Klawi Dyabeł przyszedł 
bo rjebiel

W  te słowa orwał się skrzeczący glos papugi. 
Z w a r ły  się drzwi, przepuszczając nieco świa­
tła, oraz Morisa Kia w. Był on ubrany całkowi­
cie to znaczy, że miał na sob.e wytarty czarny 
blasze z z peleryną, czarny szalik jedwabny i 
ł n  nairzadszy zabytek ze swycb meapetycz- 
bych zbiorów, stary bi*azorvy cylinder.

W  niepewnem świetle w a rz  ego welini nw< 
Wyglądała starsza, a  gęsie bnt.1 , oraz rzadki 
Zarost bardziej szare niż kiedykolwiek 7, wy­
sokości sw ego wzrostu popatrzył na nas prze* 
chwile poprzez sikła złolooprawnych binokli.

^tem uniósł cylinder.
, — Dzień dobn panu, panie Searles! Dzień do­
bry panu, inspektorze Grim9by! Właśnie tylko 
co powracam i  Paryża  Jakże to uprzejmie zą 
strony panów, żeście zawitali tak rano, żeby mi 
pow iedzieć wszystko o tym biedaku zamurdo- 
■ kuj m w Crespingl Witam panówI

n .
Sanktuaryum Morisa Klaw, to z pewnością 

jedno z najciekawszych mieszkań w Londynie. 
Ściany jego okryte są półkami, które mieszczą 
jedyny w swoim rodzaju, jak sądzę, zbiór dzieł 
dotyczących krymLialogu.. z punktu widzi ni a 
Morisa Klaw. Są tam również szczególne zabyt­
ki; każdy z nich ma swoje dzieje. Ładny pul­
pit. .ze stojącemi na nim kwiatami w srebrnem 
naczyniu, oraz ruchomy fotel z rozpostartą pod 
nim skórą tygrysią dopełruają ciekawych szcze­
gółów umeblowania..

Uderzające było przeciwieństwo tego wnętrza 
z prowądzącem doń wejściem. Moris K law  u- 
mieścił na pulpicie swój cylinder i wyjął zeń 
flakurndk z perfumami, z którym nie rozstawał 
się nigdy. Zawartością jego skropił wysokie 
swe, pożółkłe czoło, napełniając powietrze orze­
źwiającą w „notą werbeny.

— 1 en sklep — zauważył —  bardzo mocny ma 
dziś zapach. To nietyle kanarki, co szczury.

—  Mam nadzieję — zaczął Grimsby tomem 
pełnym szacunku — że panna Klaw jest zdro­
wa.

— Izys zjawi gię tu  stm ą ta chwilę, aby pe*- 
nu odpowiedzieć — rzekł jej ojciec — a teraz... 
co do tej przykrej sprawy w  Cresping. Zdaie 
mi siei. że przyby »  am w oaimą p^rę, ale niestety, 
już minęło dwa tygodniel

Grimsby odchrząknął.
— Szanowny pan czytał zapewme...
— O, kochany panie — tu Moris K law  wzniósł 

do góry wysmuklą rękę woskowej białości — 
czvz pain nie wiesz, że ja nigdy nic macę swego
biednego mózgu czytaniem tych niemądrych 

gazet? Nie, panie drogi, uic nie czytałem.
—  Ach — westchnął Grimsby cokolwiek zmie­

szany — w takim razie oędę musiał opowiadać 
panu dzieje tego rodu.

W  tej chwili weszła Izys K law .
Od czubka małego kapelusika ubranego pió­

rami flamingów, ozy czemś w tym rodzaju, aż 
do kcńoa. wytwornych trzewiczków, cała jej .po­
stać nosiła piętno Rus de la Paix. Styl jej stro­
ju był cokolwiek w yzywający.’ Mćgtoym go 
określić, jako studyum oparto na tonach pło­
mienistych. Kobieta mniej pi ikna nie mogłaby 
się odwi&.żyć na podobny eksperyment; lecz ta 
wspaniała brunetka o wielkich, plomiemmych 
oczach i zagadkowym uśmiechu, miaia posta­
wę Kleopatry. połączona z nieuchwytnym 
wdziękiem jakiegoś wschodniego chochlika.

Inspektor Grimsby pozdrowił ją z podziwem 
pełnym zmieszapda. Gdy m inęły pierwsze powi­
tania.

— Trzeba nam się śpieszyć, ojcze — rzekła 
mtoda panna.

Moris Klany ujął swój staroświecki cylinder.
— Panowie Searles i  Grimsby może zechcą 

nam towarzyszyć —  zaproponował.
— Dokąd? — zapytał Grinsby.
—  Dokądzeoy, ieśli nie na pociąg o 5‘jO do 

Uxley? —* odparł K law  — dokądż&by z Uxley, 
ieśli nie do Cresping? A  jeśli ja  stracę czas, 
to...

—  Zatrzymano pana? — podsunął mu Grims-
by. . .

— O, m e — brzmiała odpowiedz —  a wynas- 
grodzenie dostanę, czy tak czy owak.

Na końcu podwórza ozeka’a dorożka. Pizecie- 
drzwiami wiodącemi do nory sklepowej jiakiś 
oberwany człow ,ek o zaróżowionym nosie z 
uszanoiwauiem skłonił się przed właścicielem.

(Ciąg dalszy uastapc)
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Senerał Stanisław Szeptycki
(Sylwetka polskiego żołnierza). \

A
W  dniu dzisiejszym przypadną, im ie­

niny jednego z ®&j'ża»jiużeńśź/ch w o­
dzów młodej arm ii polskiej, gem, Szep­
tyckiego. N iw is k o  generała złączone 
jest .iz szeregiem' świetnych ' awyci-ęśtw 
oręża polskiego; ostatnio doniosły depe- 

/aze, ie  gen. Szeptycki, już odznaczony 
najwyższą odznaką wojskową ,,Virtuti 

tniliuąiri“  ma być mianowany marszał- 
kiem. Godzi się więc zapoznać dziś spo­
łeczeństwo bliżej z Oscibą zas nżor ego 
wodza.

Zaprawiony w twdSdej służbie dla dobra Oj­
czyzny gen. Szeptycki otrzymuje najwyższe od­
znaczenia w  chwili, gdy większość prac jego o- 
koło ugruntowania potęgi Hzeezypcspoiitej już 
ukończona, Dopiero obeonie, gdj wojna zakoń­
czyła się i  trudy ubiegłych d w ó c h  i pół la l na­
leżą do szczęśliwej jprzesałości, Wódz Naiczeł^y 
w  im ieniu Ojczyzny i służby obdarza zaszczy­
tam i najbardziej zasłużonego w  wygnaniu woif- 
ny poisko-rosyjsklej Wodzą.

istotnie bowiem., jeżeli przewiedz myślą uo;,c- 
gły okres czasu od chwili odrodizen,ia Polski dg 
obecnej, nie można nie uznać, żc m&jjwięcej tru­
du w organizncyi wojska polskiego poniósł, na, 
więcej zasiug i tryumfów militarnych o&iąguąl 
syn. Szeptycki.

J uż W listopadzie i g n i dni u 1918 noku geaeinal 
Szeptycki, jako najświetniejsza siła, fachowa 
Armii Polskiej, potęgą wiedzy, zdobytej w trzech 
akademiwoh w-ojskowych i opartej na wspania­
lej praktyce wojskowej, i- siłą wytrwałej wioli, 
kierowanej najgiurętiszem sercem Polaka, orga­
nizował Sztab Gentramy W ojsk Polskich ,i pra­
wie z niczego igdyż z niespełna trzech tysięcy 
żołnierza) stworzył zwycięskie wielotysięczne 
szeregi, które następnie —  po objęciu dowódz­
twa frontu lfflewsko-białoruskiego —  poprowa­
dził w tryumfie, zaobjwając Ba-ranowicze, Li- 
dę, W ilno, Mciolocz.no, Leppel, Potock, Bo- 
biujsk, Mińsk, Borysów, Mozy A , Dźwińsk roz­
bijając doszczętnie arm ię bolszewicką pod M iń­
skiem.- Gdy następnie bolszewicy wzmógłszy się 
na siłach wykonali szalony atak na Polskę w r. 
1920, .generał Szeptycki obmyślił genialny plan 
odwrotu, oparty na zrętcizmem wciągnięciu bol­
szewików w  głąb Polski, oderwaniu ich naj- 
dalszem od podstaw zaopatrzenia, — i wygnaniu 
ich z kraju po rozbiciu oistateciz,nem.

Ten plan militarnej obrony Polski był prze'-, 
myślany świetnie, gdyż nieprzyjaciela skonster­
nował i  upoił łaiwem i zwycięstwem!, Dy na­
stępnie całkowicie oszołomić i obezwładnić nie­
zawodnym ciosem.

Tysiąc trzysta i więcej kilometrów frontu, 
które dały świetne zwycięstwa Szeptyckiego, 
stanowią najwspanialszy tryumf m ilitarny pol­
skiego viręźa, jak i znamy w histoiryi naszej.

Gdy następnie utworzono Najwyższą Radę 
wojenną, g«n. Szeptycki służy w  niej swą nie­
porównaną wiedzą niepospolicie wytrawnem 
doświadczeniem w  stopniu, ja *  to nie danem 
jest żadnemu prawie z generałów polskich, któ­
rzy n’ e posiadają tyle niezastąpionej praktyki 
j w iedzy m ilitarnej.’

W  obecnej ch w ili genanał zajmuje również je ­
dno z najodpcwiediziainiejszych stanowisk w o j­
skowych.

Gen. Szeptycki, jako Indywidualność jest je- 
dnositką niepospolitą. Głęboka wiedza ogólna, 
wykształcenie p&wskról europejskie, niezwykła 
znajomo ć świata, i ludzi, a zwłaszcza najwyż­
szych śrudowiick dyplomatycznych I wojskowych 
Europy, wśród których grał przed odrodzeniem 
Polski wybHną rolę, serce gorącego patryoty, 
jmponfijąca kultura umysłowa, z dziedzictwem 
krwi Szeptyckich i F ie łró w  związana (matka 
bowiem generała była, jak  wiadomo, córką naj­
większego Komed vopi.f9.rza polskiego hr, A le­
ksandra Fredry), tradycye rycerskie wielkiego 
rodu (siedmiu bowiem Szeptyckich walczyło 
pod Wiedniem, zaś dziad Generała, generał W in 
centy Szeptycki, wojak napoleoński, był tym. 
któremu Napoleon powiedział po szarży somo- 
ńerskiej historyczne słowa: „Polacy unieśmier­
telnili się daasiai") n leporówraaa serdeczność 
l la  żełnieiay, którzy otaczają go kultem, chara­
kter wodza i wiedza genialnego stratega — oto 
cechy, które składają się na całokształt pojęcia 
ak.arak.tsru generała i jego indywidualności.

E C H A ,  , ,
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„Stuletnia” rocznicą,
(fj.) Rocznica śmierci Napoleona dala wielu 

piseącym Polakom sposobność do okazania — 
lekceważenia języka ojczystego. I to właśnie 
dlatego, ze „stuletnia11. W e wsżystiktch bowiem 
prawie pisłnach można było czytać małym i 
wielkim druk em określenie tu l.  tn’a K c c zn i-  
ca‘:. N ikt się nie zc stan,awiał nad temt żt, tocz* 
n ic a ,  pięćd^esią.ta czy setna, nie musi już być 
traktowana per „suuetrda-*, wystarcza, że jest 
roozmrą setną, .Jeżeli zaś już chodzi o wyrażę 
nie zapału dla *ej rocznicy, dlaczego nie powie­
dzieć raczej .,gcpąc3 ‘, a  nie .petnia

Żart ua stronę — fakt jest jest faktem, że 
jes* to bardzo częsty biąd językowy, którego się 
w  poiskich pismach spotykać nie powinno. 
Mała rzec z, a w ielkie — niedbalstwu... ■

.MJc j H  J ł i  K  H A U  fi l i S J U F .  f
I unkt do rozwodu.

Spotkałem mego przyjaciela Kazia, który klina 
tygodni temu ożenił się z milutką panienką. Zdzi­
wiło mnie to nieco, że młody malzone- ma tak 
smolną rmuą.y ^ f  ! |

—  Pozwól,- że ci złożę życzenia, a-lt dotychczas 
nie miałem sposobności.. , iw © * 1

Machnął ręaą z gestem tezygnacyi
—  Zapóżnoj.. My . się już rozwodzimy!.,.
—  Co?... niepodobna?!... A. więc chyba twoja 

żona... któżby się spodziewał,..
  Alez co ci w głowie i... To anioł poprostu—
—  Więc to twoja wina... •< .
—  Wcale nie moja wina..
—  Nie kochasz jej?
—  Kocham szalenie!
—  A ona ciebie?
—  Także!...
—  Zmiłuj sięf Więc dlaczego...
—  Posłuchaj, od roku byliśmy zaręczeni, ale 

nie mogliśmy pobrać się z poroau brasu miesz­
kania, . Ostatecznie sprzykrzyło się nam to czeka- 
kanie i powiedzieliśmy sobie:, niech będzie co chce! 
bierzemy ślub!... No i tak śię stało!...

—  No i cóż dalej?...
—  W  pierwszym tygodniu po ślubie jej roazice 

umieścili nas W pokoju, gdzie oprócz nas spała 
staia bena, pięcioletnia siostrzyczka i pudel Fiok 
Po tygodniu przenieśliśmy się do mojej ciotki, 
która ofiarowała nam przedpokój ńe mieszkanie... 
Ale że w  przedpokoju znajduje się wodociąg . i in­
ne wygody, więc ciotka, jej wychowanka i służą­
ca regularnie kjika razy na noc, mąciły n«sz... 
spoczynek... To było nie do wytrzymania... Ostate 
cznie ja  przenioseim się do kolegi, a ona z powro­
tem do rodziców... Krótkich chwil sam na sam za­
żywaliśmy, gdy kolega toój wychodził Z domu... 
Ale oto i on oświadcza mi. że się żeni. współloka­
torką będzie zatem jego żona i  dla mnie niema 
miejsca... Mam więc powrócić do chrapiącej bony 
i do pudla?! Za nici... A tu zmkąd promyka na­
dziei!... Postanowiliśmy więc z bólem serca rozstać 
się!... rozwieść!... Wierzaj mi, że bruk mieszkania 
to dostateczny punkt do rozwodu!...
' —  biedaku! I gdzież zamierzasz przytulić swą 

głowę? M ,
— Na łonie pięćdziesięcioletniej wdowy, która 

posiada dwa pokoje z kuchnią!... Mir.

NADESŁANE.
Smoczki na flaszkę i do zabawy. —  Ceratki. .—  
Gruszki gumowa. —  Paaki na pępek. —  Flaszki 
na mleko. —  Odciągi cza. —  Kapelusiki. —  tiębki

do mycia i t. p. poleca

Stanisław ARAN
•p. z o. o.

Kraków - Telefon 3050 » Sławkowska 6
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TEATR  IKL JU L Iu SZA SŁG\¥ACki_uD
Niedziela pcpol.: ..Pan poseł1".
N iedziela: ..Ro^bitki1'
Poniedziałek- „Orlątko1 ■
W torek: „Rozbitki” .
Środa: ..Hozbitkr’.
Czwartek: „Ham let11.
Piątek: „Brzydki Ferrante11,

TEATR  „BAGATELA*'
Niedziela popołudniu: ftPamia Małiez<hvska“ : 

w ieczorem : „Niespodzianki rozwodowe". 
Poniedziałek. „Słaba kobieta*
W torek: ..Słaba kobieta”
Środa- „Panna Maliczewski^*.
Czwartek: Słaba 'kobieta1,

TE ATR  POWSZECHNY
Niedziela pop.: „K rólow a Przedmieścia 

wieczorem- „C iężkie czasy 
Poniedziałek: ..Faworyt 
W torek: „Faw oryt"
Środa: „Idealna żonka11. ,
Czwartek: .Idealna żonka11.
P iątek: .Idealna żonka11.

OPElfETKA w  NOWOŚCIACH
Niedziela p od o i . .Dziewczę z  IIo land>i“ .

W ieczór: ,.BIeKltnv mazur11 
Poniedziałek: ..Błękitny mazur11.
Wtorek; ..Błękitny mazur".
WKKŁADY W DOMU ARTYSTÓW Plac iw Dnćhaj 

w zarządzie brakowskieoŁ Związkn lite: alów.
Niedziela, Józef Flach: „Polskie marzenia, a polska 

rzeczywistość".
W torek. Józef Flach: „Najnowsze kierunki w po- 

ezyt i jłŁuc&“ cz, I.
Czwartek Józef Flach- „Najnowsze kierunki w po- 

ezyi i sztuce' cz I I  
KOLLEGIUM W i  KŁADÓW  NAU KO W YC H  (R Y N ^S  

SŁOWNY LIM A  A -B  L
Poniedziałek o Sbdz. 6 wiecz.. dyr. Muzeum nar. 

cur Fel. Kopera: „Zwiedzenie Galorvi obrazów w. 
S u ken ricac li11 

W torek , dr W il. Fa llek: Na po.srraniczu dv ich
św ia tów 1 Anslde&o.'

O szczercze  m etody endeckie.
Pewne grup* j koła stosują w walce part* jnej 

me toay bezustannego podglądania i  omewiauńa 
spraw prywatnych przeciwników politycznych. Me­
todę tę do doskonałości doprowadziło stronnictwo 
nar. dem., albowiem w stawianiu zarzutów doty­
czących prywatnycn stosunków przeciwnika nie 
krępuje się bynajmniej faktycznym stanem rzeczy... 
Ścmału ogłasza wiadomości z gruntu fałszywe, me-' 
licząc się z tem, że ostatecznie prawda na wierzch 
wypłynąć musd. I tak niedawno „Słowo Polskie1! 
obwieściło światu, że poseł Bryl nabył folwark Be-

i femowce w po w. złuczowskim. Tymczasem zaś __
j jak to stwierdzają księgi tabularrej własności sądu 

obw. w iii cezowi? —  lolwark w Beremowcach ku­
pił w 1920 r, ódnr Komor( wskiegó po-seł epdec- 
k! p. Ludwik Dobija?... —~ — - —

Fakt ten wymownie ilustruje ścisłość intorma:yf 
endeckiego pisma.

ffC ODE X
PRYWATNA 

SZKOŁA PRAWA
Krakuw, Straszewsk.egu 26, II p .

(naprzeciw Uniwersytetu)
rozpoczyna

A) w dniu 14 maja b. r. sześciotygodniowy aura apatytoryjny 
do pierwszego rocznego egzaminu prawmozago wetla no. 
wego programu study^w.

B) w dniu 1 czerwca b. r. normalno kurta przygotowawcze na 
termin jesienny
a) de egzonanu Historycznego;
bj do egzaminu do rygerozum poiitycznoąc.

Kurs przy golu wawczy do egzaminu I rygorozum sgdowogo n 
tarinin jasiann; rooioiicsl się ju t  n  dniu 2 rd«!a b. r.

0  narodową cerkiew ukraińską.
VI Tarnowie założono wvdawnictwo „Ukraińska 

Cerkiew śutokelałna11. którem kieruje d . minister 
prof Ohijenko. Wydawnictwo ma na celu propa­
gandę narodowej cerkwi ukraJńskiej w formie do­
stępnej dla ogółu i wydało już dotychczas dwie 
książeczki tego wydawnictwa: „Prośba do patryar- 
chy Carogrodzkiego o błogosławieństwo dla auto- 
kcfalnej Cerkwi Ukraińskiej11 i „Wymowa ukraiń­
ska ct-rkiewno-słowiańskiego tekstu nabożeństwa'1.

Białoruś na gapienie.
1 Rokyi donoszą, że pomimo uroczystego zape 

wnienn,a bolsezwików i obietnicy wprowadzenia ję­
zyka białoruskiego w gub. Mohyiewskiej j Wi- 
tebsKiej, we wszystkich tamtejszych szkołach i in-
stytucyach urzędów v-m językiem jest   rosyjski.
Bols«ewicy tłómaczą się brakiem ludzi, który.nby 
mogli powierzyć przeprowadzenie tej sprawy. Ro­
syjscy komuniści nie mają zaufania do komuni­
stów białoruskich uważając, że fą oni również 
powstańt-aml. u^¥.]*yny tylko dla formy teor/e 
M arksa ' " ’

*- ^ _

Sw iatoburcze nadzie:e Trockiego.
V ’ dnju i maja wygłosił Trocki mowę na .placu 

Cżei wonym w Moskwie, w ’ której nawoływał ze­
branych do wytrwania W nastroju rewolucyjnym, 
ponieważ rewolucya jest dopiero w zaczątku i przy 
fzekał, że w rokh przyszłym proietaryt rosyjski 
'eflaie świętował dzień 1 maja na placach Paryża

Londynu, jklto pogromca hnrżuazyi europejskiej. 
Na zakończenie Trocki oświadczył ze wolny obrót 
zbożam jest tylko trudklem tymczasowym, do cz*'
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su reorganizacja aparatu sowieckiego który usiała!
bez opracowanego planu.

Katastrofo prasy w Rosyi suwUicj.
Z 'Helsingforsu donoszą, że w Rosyi łowieckiej 

głód dziennikarski zaosina się coraz bardziej. W  
Moskwie powstała specyauna komisya, któia ma 
opracować projekt dostarczania ludności dzienni­
ków. Dzienniki otrzymywać będą przodewszystkian 
zakłady fabryczne, następnie imstytucye sowieckie, 
szkoły itp. Znaczna ilość dzienników pozostawiona 
będizdr do rozlepiania na ulicy. Drukarnie biję co­
raz mniej egzemplarzy; tak np. w  Petersburgu, 
gdzie nakład wynosił 280.000 egzemplarzy, obecnie 
zredukowany został do 150000. „Prawda14 i .Jzwie- 
stja“ połączyły się w  jedno wydawnictwo.

Iprairn arsc ieneniła S n j a f c
Berlińskie pismo rosyjijsie „Rui44 uruk uje sen­

sacyjną wiadomość, jakoby generai Kuropatkłn nie 
skończył śmiercią naturalną, lecz został otruty 
przez bolszewików, dzieląc los atamana Dutowa, 
organizatora wykrytego spisku, który zagrażał o- 
debraniem bolszewikom całego Turkiestanu. „Za- 
ria“ wychodząca w  Tharbinie. na którą powołuje 
sfię „ hu1“ pisze, że w dniu 14 lutego bolszewicy 
zabi^ w  Kuldży Dotowa, a 16 tegoż mesiąca 
zmarł generał K^ropatkin Da stanowisku aowodzą 
cego armią czerwoną w  Turkiestanie. Przypadają 
ca prawie jednocześnie śmierć obu dowódców nie 
jest zwykłym wypadkiem, Eolszewicy wykryli spi­
sek, stwierdzając w  nim udział Dutcwa i  g^n, Ku 
ropaikińa i stosunki tego ostatniego z atamanem 
Siemionowem. Nie chcąc aby sprawa nabrała roz­
głosu, bolszewicy otruii gen. Kuropatkina. ogła sza­
jąc, te umarł on na atak sercowy. -

Amsiyka i  Urn polsiidL
(T> Przed niedawnym czasem wszczął : mery kań­

ski komnet dia dzieci w Polsce *kcyę, mającą na 
celu dostarczania polskim dzieciom świeżego 
mleka.

Rozpoczynając tę akcyę. Stowarzyszenie opar.o 
sję wyłącznie na inieyatywie. pracy i , and u szach 
własnych zebranych drogą składek wśrud sympa­
tyków Stowarzyszenia w Ameryce. W  dalszem je 
dnak jej rozwinięciu Stowarzyszenie pragnie oprzeć 
się na współpracy i współudziale finansowym te­
in teresowenych orgaoizacvi poiskkh

Udział finansowy organizacji polskich uk’ada 
się według planu wypracowanego przer Stowarzy­
szenie, a mianowicie: jedną tzćcią kosztów mleka 
(ceny płaconej producentom! pokrywać ma magi­
strat. jedną trzecią lnsryiucya, które mleko dla 
swych wychowanków otrzymuje, pozostałą zaś je­
dną trzecią, i koszty organizacyi pokrywa Stówa 
rzyszenie. Dzięki udziaolwi magistratu i insfyiucyi 
wychów awczych, akcya rozdziału mleka będzie mo­
gła być rozwinięta znaczmt s terzej

/ Wobec braku świeżego mleka w Polsce, Stówa 
zyszenie Przyjaciół powzięło myśl zwiększenia 

Wydajności krów w Polsce pi zez odkarmianie ich 
mąką z nasion bawełnianych, mającą zas^sowonie 
W pierwszorzędnych fermach amerykańskich. Sto­
warzyszenia zorganizowało już przywóz tej mąki 
i Sprzedaż jej właścicielom obór, lecz pod warun­
kiem, że zaplata za mąkę* mszczoną będaie nie w 
pieniądzach, lecz w naturze, tj. mlekiem, dostar 
czarem do instytucyi wychowawczych.

Do Imakowa przybyli delegaci komitetu pp. Jenk.
E. Walsera J Rebeki Jeonnej.

■

Sobotni milioner.
W  dzisiejszym ciągnieniu milionówki wyl jsowa 

ho numer 1826072 Des ten został eprz&daiiy jakie- 
hiuś urzędnikowi w ministerstwie skarbu, którego 
hazwieka na razie nie ustalono.

Kraków w chronię Górnego Siaśka.

Nowa kometa na widnokręgu.
P fóez głośnej, ale nader słabo widocznej, kp- 

biety W ineokiego znajduj© się obecni© na nie­
bie kometa Reida, doskonale widoczna, przez 
lornetkę. Kometa Reida pwieci niedaleko od 
Gwiazdy biegunowej i niżej od niej w postaci 
"łabej mglistej plamki. Dzisiejszej nocy zauwa­
żono w  cbs arwiEutomim tworzeni© się' pierw- 
*fcych śladów warkocza, co jest w  związku ze 
Ubliżeniem eię komety -do słońca. Co się tyczy 
‘eleskopii komety Wineckiego, nie możną ©dę 
^PcfdiziiewaS, aby odrzuciła ona warkocz.

H ań to  m i w M i i .
(T) Nareszcie odbyło się posiedzenie m iejskiej 

^kcyi ekonomicznej w sprawie stosunków ny- 
^enicznycu w naszem mieście, na którem omó­
wiono rozporządzenie, dotyczące unormowania 
iokunków czystości w  mieście. Rozjpnrząidzeiii© 
r^ara do czasów przedwojennych i przypomina 
Jbż dawno obowiązujące przepisy, które niesie-

0 I p o s M  f t l i i ą t o  i w  »;w
Powstańcy górnośląscy i tamtejsza ludność 

cywilna zwj acają się do nas?, do Polski, o śi*»- 
dki żywności, ho tam u nich

NA. GÓRNYM UhĄ SIŁU PANUJE GhĆD.
Komitet Obrony Górnego śląska w Krakowie 

zwzaca »ię  do cajej ludności polskiej zachod­
niej Małopolski j, wrawaniein da zorganizowa­
nia zbiórki żywności w  nr furze i  prosi oirgaii- 
żacye powiatowe, specyalaie zaś W ydział j  po 
wiat, owe, aby.

1) Natychmiast zwróciły sit; co wójjów, para­
fii i .obszarów dworskich, z gorącym apelem, 
aby jużto g^ainy, jużto specjalnie powołano 
Komitety zorganizowały zbió.kę środków żyw­
ności od d°m u da domu (zboże, mękę, zieir nla- 
ki, kaszę, ja ja  w  pakach, kapustę w  fcecŁKu^h, 
masło. Jor, dioninę j t. p.). Zebrane w ten sposób 
darj należy w  dniach najbliższych odesłać wu- 
Ziami do Rad powiatowych, względnie do pawia 
towych Komitetów plebiscytowych. Zebraną go­
tówkę należy natychmiast ocsyłiać pod adre­
sem: Zak ład kredytowy miejski, Kraków-, Pa ­
łac Spiski, —  na cele Górnego Śląska.

2) Aby org,ifn.jzacye powiatowe z zebramycn 
darów w naturze łada wały przesyłki wagonowe 
i  kierowaiy je  do rąk Komitetu Obrony Górnego 
Śląska w  Krakowie, prezydyum magistratu,

3, Aby po ws'ąch i  miast ech zorgańizo^ano 
zbiórkę ubrań, bielizny, czapek z kaszkietami.

Sprawa je#t na jła . Prtrzeha pomocy nie wy* 
maga uzasadntenta.

Spodziewać się należy, że ludność m sza po­
spieszy z pomocą i zorganizuje w całej Małopoi- 
ace narychmiasi zbiórki.

Pomoo dla Górnoślązaków.
Towarzystwo Obrony Zachodnich Kresów Pol 

ski (Kraków, ul. Retoi yka 1, 5), jalt^ Komitet 
dzielnicowy, zwraca się minaejszem z gorący m 
apelem do wszystkich bez wyjątku, rozrzuco­
nych na te.ytoirj um Małopolski kenuitetów ple­
biscytowych górnośląskich, gmin, piairaiii, orga- 
nizacyi narodowych, ażeby co Tyehlej podjęły 
swoje czynności w  kierunku jak ńajenergicz­
niejszego ściąigamia datków w  pieniądzach. ozy 
w  naturze, ha rzecz naszych wyzwalających się 
*  pod jarzma germańskiego redaków z  Górnego
Śląska,.

tótja s H a n  M m l i  Sztok P i M l t
(T.) W czoraj odbył się wiec słuchaczy „A ka ­

demii Sztuk pięknych" w  Krakowie, z po vodu 
wypadków na Gómjria Śląsku, na któiym  u- 
cłiwalono następującą rezolucyę:

1) Zebrani przyłączają się 4© Ogólnego prom* 
siu,ó podniesionego na ziemirach polskich »'tze* 
edwku grożącemu rozstrzygnięciu w sprjfw ie  
Górnego Śląska, wbrew w oli ludności, wyiażo* 
nej w plebiscycie i wbrew posttaiiioiwieniom tra-, 
kta,tu wersalskiego.

2) W yrażają cz&ść 1 udow i, śląskiemu, który 
przez tyle lat utrzymał narodowe poczucie, po­
mimo ucisku i wynaradawiania i tyleki-otnie 
po bchata sku chwytał za bnoń w obi omie Swych 
praw.

3) Oświadczają gotowOść niesienia w**elk lej 
pomocy, cńoćbr 1 krw ią przyszło fetonić praw

tego ludu,  ̂ ,
41 Oczekują wskazówek ł-o strony rządu, po­

stanaw ia ją  przystąpić zaraz pracy i  wybie­
ra ją  w tym oelu komitet, ktery sję pfflczfcwie  
z r golną bzga$izącyą ' akejem ickri ś narc Sową.

Protest m tod^jeży szkół średnich
(Tl Wczoraj jdbył się w sali 2 wiąz ku Filareć- 

kiego młodzieży polskiej przy Alei Krasińskiego, 
wiec młodzieży szkól śrecnich, na którym wyraziła 
ona protest przeciw gwałtom Górnośiąsiiinj. Po kilku 
gorących przemówieniach uchwalono nasitvpującą 
rezjiucyę:

Wobec zerwania sćę ludu górnośląskiego do Loju
0 odwieczne prawa wolnościowe, potwierdzone 
traatatem wersalskim, zebrana na wiecu -v dniu 6 
maja 1921 r, młodzież szk ó I średnich krakowskich: 
1) zapewnia braterskich powstańców górnośląskich, 
żę na pierwsze wezwanie gotową jest stanąć w  ich 
obronie 1 krwią swą bronić Ich praw,

21 Wzywa młoaziez całe] Polski do czujności i 
pogotowia, by już na pis -wszy apel ruszyć na 
Śląsk. ' f  -  -  —  —

3- Zwraca się gorącem wezwaniom ao miodzie-J 
zy bratnich narodów zachodi.ich, p. zedewszyeikiem 
zaś do młodzieży francuskiej, by stanęła z nami 
w jediiym szeregu . w obrenie najświętszych praw  

I wolnościowych jakoteż i trakiaiu wersalskiego.
41 Powołuje do ż/cia ginsn^zyaluy komitet rbro- 

r y  Górnego Śląska który na podstawi* dzisiejszej 
uchwały i w  pt><*ozirmieuiu z ■ czynnikami miaro 
ńajnymi poweźmie ostateczną decyżyę 1 zorganizu­
je a_cyę gimnazyalną

Dalsze manifestacye nu prowincji.
Przemyśl.

Dnia 5 b. m. odbył się tutaj wiec, przy udzia­
le wielotysięcznych tłumów, na Którym uchwa­
lono następującą rezolucyę:

1) Zgromadzeni dnia 5 ftlajiS 1921 roku na wie 
cu ogóino-ooywatełskim  mdeaizikb.Acy Przsmy. 
śla i powiatu, prtzemj skieigo wyrażają jeduwmy- 
ślńe, gorące oburzenie z powodu haniebnego za­
miaru pogwałcenia traktatu wersalskiego przez 
niespraw ied liw y  jio-dżiał Gónie^o śląska

2; Zgromadzeni nwler.1 tają, że lud górnoślą. 
ski wyróżnię dnia 20 marca l^Tl roku objawił 
Swą wolę naiełenla do Polski i pro testu ta ura- 
czyśtiie przeciwko traktowaniu tego bohater­
skiego ludu jako towaru.

3) Zgromadzeni z oburzeniem piętnują cotreb 
cżasuWą politykę niektórj-ch członków koalicyi 
względem Cómego Śląska, jako hańbę 20-go 
wieku i zbrodnię p*teciwkio idei demokracyi f 
zasadzi!© swobodnego stanowienia, o sobie.

4) ZigTomaazaini wzywa ją rząd polski, aby wy­
tężył ynszystikie siły i nic dopuścił do podziału 
Górnego Śla^fca, który w  ca iości, w  myśl w^-nj 
Łów głoisuiwłwiia i postanowień tr?Matu wersal 
skiego Polsce przynęć perw-inien i musi.

5j Zgromadzeni wzywają rMd polski, aby w  
razie, gdyby wszystkie środki dyplom ałjra&ne
1 au L d ł j , odwoła! się do ostatecznego argumen­
tu, t. j. siły zbrojnej, a cały naićd polski pój- 
Izie za njm, ja^ Jeden mąż,

6) Zgromadzeni ślą braciom górnośląskim 
wyrazy gorącego współczucia z powodu ich nie­
dola i wzywają ich do wytrwania, gdiż eaaa 

. Dolska za nimi stoi i na podeptanie ich woli 
I nie pozwoli.

żtwiych w  obrębie miasta, oboydążaini są katzać 
codziennie, po należytem skroni er ,j u, zamiaść 
chodnik, ściek i połowię ulicy wzdłuż przestrze­
ni swojej realności, w łaściciele zaś realności, 
przytykających ao placów publicznych, pbowią- 
zEni są kazać oczyścić wzdłuż swojej realności 
ctrodniik i  przestrzeń placu ha odległość 6 me­
trów.

Tą sarnią przestrzeń Są obowiązani stióże dwa 
wzgląonie trzy razy dziennie należyci© skropić.

Przytaczając powyższe rozporządzenie, jtwiter 
dzić uaieży, że m agish?: w  tym  wypadku po­
szedł po lin ii życzeń ogółu ludności krakowskiej 
i stanowczych domagań się prasy, ażohy wre­
szcie sprawa porządku j czystości w  mieście ru­
szyła t  m artwego punktu. ’f |r

Wspomnjiamc zarządzenia od c ia ir  w pewnej 
m ^ rze  zakład czyszczenia miasta, który będziie 
mógł energicznie przystąpić do ymzatamia zn ie 
cionycn śmieci i regulatrnegc ich 'diwożenia na 
'Wysypiska,.

W  czasie onegdajszej dysktisy} nad sprawą 
opłat za. wywóz śmieci i nieczystości z miasta, 

od dłuższego czasu poszły w  zapomnienie, j debatowano nad reorganizacją zakładu czysz­
czenia miasta. Plan reongamaaacyi zakładu o-ćzcdewszystffiiem właściciele realności poło- j.

pietrałby się na wzorach miast w Póimańskiem. 
Zamiar prezytdjmni zasługuje na szczere zna­
nie, o ile rzeczywiście obieitnice te zortaną szy­
bko i energicznie w czyn wprowadzane. Na za­
kład czyszczenia, miasta pieniądze znaleźć się 
muszą, idzie tu bowiem o zdrv>J otnosć publi­
czną.

«—  •  —
Z TEATRU IM. SŁGUACKIEGO. Dfcirfai po- 

„ołudniu „Pan  no-seł' z d Mi&rćzyńsldm w  ro li tyt. 
W ieczorem po raz_ drusri ..Rozbitki*4, które wzno­
wione z racyl jnhileuszu p. Sz^mborskieso. spot-' 
kały sie wczoraj z  tal gorącem t rzyieciem  ..Roz­
b itk i4 powtorzone Lnua we w torek 1 i  we śroJe 
ł l  bia. Jntro ..Orlątka' z p Białkowskim w  roli 
tyt. Powtórzenie jutrzejsze poematu Rostanda. bę­
dzie poniekąd uroczystością teatru J. Słowackiego, 
pmrwszy to bowiem raz zdarza sie nieprzerwany 
sukces 50-eiu przedstawień jednei sztuki w jednym 
sezonie. Orlątko44 znaiuu.ie sie m imo to w v>ełni 
powodzenia f ma zarewniońe leszcze na długo. 
Wobec olbrzym iego powodzenia występów p Ad­
wentowicza. uzj skała dyrekcva świetnego artystę 
jeszcze na 3 w ieczory z końcem b tygodnia.

Z TEATF.U „BAGATEDA". .Panna Malic :ewska” 
Zapolskiej powtórzoną bodzie dzislai popołudniu. 
W ieezoi em „Niespodzianki rozwodowe41. ..Słaba k( 
bieta44 ©e'vala powtórzone będzie w poniedziałek- i 

, wtorek Role tvt, g r- p. Malicka
Z l E A  lRU P0W S7ECHNEG0. W  najbliższa 

śiode dnia U  bm. wchodzi n- repertuar wytworna



Sir. . „GONIEC KRAKOWSKI" Numer 123

J melodyjna operetka Fr. Lehara ot „Idealna
żonka*. Będzie to zarazem iubileuszowy wieczór 
ulubienicy publiczności p-olskiei. iednei z najwięk­
szych artysiek. iakie w dziedzinie operetki i wode­
wilu wydał kiedykolwiek -eatr polski mianowicie 
55-leoie pracy scenicznej Adolfiny Zimaier 

Z  TEATRU „NOWOŚCI*-. Dziś w niedziele popoł. 
po raz *48 „Dziewczę z Hclanuyi* przeciekną ope­
retka kalmana wieczór ..Błękitny mazur" cieszący 
sie oibrzymiem powodzeniem. Ł

W IE LK I BALET W  TEATRZE „NOwOŚCI*. W  
premierze operetki Reichweina „Hazard** w-śtapią  
gościnnie znakomici tancerze Julina i Sylwin Bali­
szewscy i odtańczą uwa tańce „Rókrut i Markie- 
tanka* i „Trio step". Nadto pierwszorzędna para 
taneczna Leokadya i Józef Ciesielscy wykonają ta­
niec „Koński". -

MUZ KŁA KOŚCIELNA. Towarzystwo oratoryjne 
wykona w niedziele 8 nm. w kościele św Anny. 
o Rodzinie 10 przed południem wyjątki z jrato- 
ryum „Stworzenie świata" J. Haydna pod kierun 
kiem p. K. Garbusińskiego. P  wtyc salowe odśpie.ca 
ja pp. N Jakubowska. P. Kowai 1 A. Mazanek. 
Przv organie prof. Konior.

„POLSKIE M ARZENIA A  POLSKA RZECZYW I 
STOŚĆ'. publiczny wykład prof. dra Józefa Fla­
cha mbedzie sie dziś (niedziela) o Rodź. ‘ 8 wiecz. 
w związku literatów. Dom artystów, plac sw, 
Du ch s l

Z TÓW. L ITEP IM. A. M ICKIEW ICZA. W e wió­
rek 10 biu. o Rodz. 7 wieczór odbędzie sie w Coli. 
aovum. sala N r 43 I. p.. odczyt publiczny pro., 
dra Aleksandra Łuckiego pt.: „Preiomantyzm w
litcraturach Zachodu". ___  . . .

W IECZORY KAM ERALNb . W  płatek dnia 13 1 
20 bm. odbędą sie w sali Instytutu muzycznego 
dwa wieczory muzyki kamer_laei W programie 
I-go Wieczoru który bedzie poświecony ncw. m'\ 
zyce polskiej nieznana u nas Rapsody a ■ tu Ró­
życkiego na fortepian, skrzypce i wolonczi ie -  ■ 
.oraz pieśni, które odśpiewa zaszczytnie znana art. 
op. .) Helena Bigłt. Program II ko wieczoru: Mu­
zyka rosyjska Bilety w kancelaryi Instytutu (ul. 
śvv Anny 2^

DZIEŁO LIBERY W  KRAKOW lłi. Na wystawie 
Związku ąrtystów plastyków * r .Domu an .siów " 
pTzy placu św. Ducha, wystawionym został na nie- 
dlugi czas. oLraz pr^Ddstawjąiacy św Hieronima, 
pędzla znakomitego hiszpańskiego malarza Giu­
seppe Ribery. Rit&ra przez V* lochów zwany Spa 
gnoietto ur w roku 1588 w Xatlba w  pobliżu W a  
lencyi b’-J' uczniem Caravaggio w Neapolu. Rdrie 
też umarł w roku 16o9. Lubił tematy p :łne Erozv. 
t&kńćn iest np jego św. Bartłomiej odarty ze Skóry 
Celował w rysunnu. koior^cie i realistycznem trak­
towaniu natury. Najcelniejsze ieejo utwory znaidu 
ją  sie w Neapolu Paryżu. Wiedniu i Dreźnie. W 1 
stawiony w  „Domu artystów" obraz pochodzi z 
ga lem  XX. Wiitgenstajnów. i niewątpliwie należy 
do najlepszej epoki vórczei Ribery.

EGZAMIN DOJRZAŁOŚCI. Dyrekcya V. (piątego) 
gimnazyum zawi idamia. że matura pisemna rozpo 
•■znie sie w  dniu 10 maja b.r. _ti we wtorek ô 
ndtniiie 8 r<mo w zakładzie ul. Koc nap owakiego o. 
CEGIEŁKA W A W E L s Ka  PRACOW NIa ó W  KO­

LEJO W I CH. Pracownicy kolejowi stacyi Kraków, 
złożyli z racyi Imienia swego naczelnika Stani­
sława Polmana ciegielke Wawelska Dodać należ™ 
że naczelnik Poiman przy -stalaiiiu powsta lącej 
państwowości zmartwychwstali i Ojczyzny położył 
ólbrztipie zasługi w . koieimctwie. a swyr> obywa­
telskim i ojcowskim traktowaniem : od władnych, 
pozj skał ich „ercem dla siebie. To też kolei; *ze 
wszystkich odłamów ceniąc Jego szlachetny clia- 
rakter zespalała sie v dniu Jego .Imienin jedna 
myślą i życm Mu na tej drodze wszelk.ei pomyśl­
ności i wytrwania w Jego pracy dla dobra Ojczy 
zny i kolejnictwa

ŚZC ZĘ sL iw I ZNALAZCY. W numerach 18 „Ta 
godnii a ilustrowanego*’ i .Świata** wychod tąeych 
w Warszawie, będą umieszczone fotografie niektó­

ry c h  znalazców milionówek.w naście dc obuwia 
Zorza".
(T ) UCZTA W ŁA.rfYW ACZY. Onegdai areszto­

wały organa tut. policyi 18-lemiego Józefa Sob- 
kowTza. który wraz ze wspólnikam* włamał sie 
do pracowni cukierniczej Szczawińskiego przy ul. 
Długiej. Włamywacze dostawszy sie do wnętrza 
pracowni wyprawili sobie iście królewska ucztę, 
składającą sie z jajecznicy z 00 jaj oraz poka­
źnej ilości tonów, które sde tam znajdowały Kiedy 
zasycili głód usiłowali włamać sie do pracowni 
szewskiej Bartłomieja Lach ira. zna'dującej sie 
obok w tym samym domu. Głośne zachowanie sie 
jednak niepożądanych gości zuudziło s^rócke któ­
ra zawezwała intarwencyi policyi. skutkiem czego 
spłoszeni napastnicy poczęli uciekać. Cześć z nich 
zbiegła na dach kamienicy. Sobkowicz zaś uciekł 

* na ganek I-go pietra, skąd skoczył na bruk pnzy- 
rzem doznrl ciężkich obrażeń na ciete 

(Tl MŁODOCIANY ŚW IĘTOKl.ADZCA. Wczoraj 
aresztowano 12 letniego Józefa Kararnańskiegó z 
Bielska, którego przytrzymano w criwiłi gdy mi­
łował skraść ze skarbonki w kościele sw. Woi 
cieeha pewna kwotę pieniężna.

T, UJĘCIE ZŁODZIEI, Policya aresztowała 36- 
letnngo Stanisława Szczurka i Mehla Majera lat 
28. którzy skradli na szkodę spehytora Scherera 
przy ulicy Pawiej kilka tysięcy starych skór z o- 
buwia wartości kilka lyslecy marek.

(Tl KRADZIEŻ VI „KARPATACH". Aresztowano 
Stanisława Pamule lat £5 i Adama Dypę lał 39. 
nie którzy systematycznie dopuszczał-* sie kradzie­
ży smarów w firmie handl. „Karpaty" przy ul. 
Miodowej 45. Szkoda wynosi przeszło pół miliona 
marek

((Ti AMATOR CUDZEGO K O SZA  Na tut. dworcu 
kol. aresztowano ubiegłej nocy 25 letnńgo Stanisła­
wę Słanie, pioniera 1 pułku kol za kradzież du­
et go kosza z rzeczami na szkodę Julii Abgarowicz 
zam. we Lwowie.. Słania zabrał kosz ten peronu 
podczas chwilowej nieobeiności w łaścicieli, po- 
czem usiłował sie ulotnić. Manewr ten udnak w 
port spostrzeżono j przygoanego właściciela zło­
wiono.

(Tl „M IŁA" TOW ARZYSZKA. Aresztowano 18- 
tetnia Katarzynę Jarosz, zajętą w  mleczarni przy

! ul św Jana. która r.a szkodę swej towarzyszki 
Maryi Król i Zofii Z.aorzykrai skradła znaczna 
ilość garderoby i bielizny wartości, 35.000 marek, 
poczym zbiegła. Poszkodowane epostrzegłszy kra­
dzież udały sie na dworzec kolejowy i tu udało 
sie przytrzymać Jaroszówne w chwili. ;dv wsia 
dała do pociągu.. Nadto aresztowano 18-letnią Ka­
rolinę P.omańczyk. która przed kilku tyRodniami 
służyła u V\ einbergerowei przy ul. św Józefa skąd 
skradła Rarderobe wartości 7000 marek.

otrav w  r t i  w tm i w i n  u i .
Sekretarz sądu w Vtorszavvie p. B. Syrewicz o- 

trzymał w deputacie 8 kilo „mąki żytniej", a po­
nieważ mąki tej nigdzie ma na chleb wymienić 
me chciano z racyi jej niezdatnego do użytku ga­
tunku, przeto udał się on z zażaleniem do Pań­
stwowego zakładu badania żywności i przeamiotow 
użytKU

Tu, po zbadaniu, oświadczono mu. i stwierdzono 
dokumentem, że mąka zawiera tylko 18 yroc, Jej; 
reszta zaś — to otręny. Słowem uznano produkt 
za stalszowany.

P. Syrewicz powołując się na wyniki badania t. 
zwanej mąki żytniej deputatowej, jako też na to, 
że jako urzędnik otrzymujący deputat, który stano­
wi część pensy i w naturze, nie może się żywić 
otrębami —  domaga się od władz sądowych po 
ciągnięcia winnych do odpowiedzialności karnej.

Proces 7brocniarjy wrjennych
W  Londynie rozpoczęto sie preesłuch.ii-yia.uie 

świadków w procesje przeciw Niemcom, oskar­
żonym o zbrodnie przeciwko międzynarodowym 
prawom wojny. Przesłuchiwani są ci śwjarJko- 
\v,J?, któizy w przyszłym miesiącu nie mogę, się 
udać osobiście do Lipska dla złożeniia. zeznań.

Na, żądanie Anglii v. ytoczono proces trzem 
komendantom łodz,i podwodnych i czterem do­
wódcom obozu jeńców. Rzęu niemiecki wysłał 
na przesłuchanie świadków swojego znistępcę, 
ood.prckuratora Feisenbc-gera. Przed ^iótern 
przosłuchania była sprawa kapitana MuePeia, 
komend.an.ta onozu jeńców we Franuyi. po w io­
sennej ofe-iizywie w roku 1318. W  onozjie znaj­
dowało się wszystkiego tr,z,y drewnianą baraki, 
w  których umieszczono tysiąc do iJSioO osób; 
Baraki te nie m iały ani podłóg, ani sildonifeów, 
a >rztóywać w  nich megło zaledwie 150 osób. 
Mniej szczęśliwi spędzialj całe noce w  błocie, 
boz żadnego na kr 3 cła-i (fachu nad głowę,. Żyw­
ność była niewystarczajęcę i riełudzkę. Dlate­
go też śmiertelność szerzyła się w  stmaszliw-y 
sposób, : górę 6 osób dziennie umiermo. W inę 
ponosił dowódca, który nic tylko nie trosz-zył 
się o stosunki sanitarne w obozie, ale dopusz­
czał iię całego szeregu nadużyć. W  zastępstwie 
oskarżonego pojawiło s ię ' dwóch adwokatów',

90. Szarady do nagrody.
Turniej o milionówkę

SERY A I. 
U 'o żył IViaryan F on lrna .

Rozwiązanie szarad, umieszczonych poniżej, na* 
leży przesłać yyraz * nagłówkiem dzhlelbzenć nu­
meru Redakcvi .Gońca Krak." Daidalei do czwart­
ku. unia 19 mata be.

Dzisiejsza serye szarad roznoczvnam\
PIERW SZY TURNIEJ O MILIONC W KĘ  

zapraszając do udziału wszystkłoh P_ T. Prenume­
ratorów I Czytelników naszego pisma na następu­
jących warunkach:

11 W numerach „Gońca Krak." datow anych na 
poniedziałki, dn. 9 i 23 maja oraz 6 czerwca 1921 r  
(wychodzących w  nladziel. rano’ umieścimy 3 sa3 
rye j a r a j  (Nr. seryj 90. 91 i 921.

21 P. r  Prenumeratorzy i Czytelnicy, którzy na­
deszła każdorazowo na wyciętym naułówk, odno- 
śneao numeru trane rozwiązan e wszystkich bez 
wyjątku szarad, zamieszczonych w  powyższych 
trzech seryac.’. nabę ia pi iwo do 10 wspan alych 
naąrćd, jak milłonówka album „Muzeum Polskie" 
pudełko rroedwciennego tytoniu itp.

Y1 Publiczne losowanie tych 10 nagród odbędzie 
sie w niedzielo dnia 19 czerwca 1C21 r o gocuz. 11 
prredpol. y  dużej sali redakcyjnej „Gońca Kral *.
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Twardy orzech dla studenta 
Trzecia pierwsza, nim spamięta.
Drogie pierwsza ulgi w spłacie^
Lecz obecnie ich nie macie 
Druga trzacia. z tylu obie 
Twierdza głośna w dawnej dobie.
Trzecia druga wspak czytana.
To dwunastka żydom znana.
Druga trzecia nip zawadzi 
Jeśu dobrzp ci noradzi 
Dziś na całość szkoda śliny.
Praca zbawi nas i czyni.

44*
CZW ńRZNACZNIK.

Zaraz ci powiem gdze s*-<? znarhodzi:
Czasem ja nosi nasz ksiądz dobrodziej.
Czasem w  sypialni dojrzy twe oko 
A  czasem znowu w  kuchni wysoko.
I jeszcze iedno na niiśl mi wpadło:
Przecież ją obce zna abecadło!

415.
Pierwsza 1 drccca maja dwa ogony.
A pierwsza nadto i rogi.
Druga zwierz dziki albo oswojony.
Lecz pierwsza zawsze iest srogi.
Całość niekiedy tc sygnał radości 
Lecz czasem zamrą ci siowa 
T z drżeniem wyjdziesz na spotkanie gości 
Bo ma przyjechać... teściowa!

44.6.
METaGRAM,

(Należy koleino zmieniać początkową litere pewtwi- 
go wyrazu)

B —  zachęta i nagroda.
D — nie piwo tul ko weda.
O —  fatalnie dziś rozdarta.
T —  już lepsza owsa kwarta 

447.
Pierwsza tori kurek druga.
Na całości obraz mruga.

448
Pierwsza symbol to początku.
Drugie czytai po porządku.
Całość —  tc skaranie Boże! —
W  wolnym stanie żvć nie może.

449
ŁAM IGŁÓW KA.

■Nadesłała p. Antonina Dziewońska z KornMk]
Gospodaiz Walanty proponuje swemu sąsiadowi 

Kleofasowi, by mu sprzedał 5 mcuciów pola. bo 
wieay zrównaliby się obaj co do obszaru 

Nctomiasi Kleofas żąda by mu Walanty „po­
puścił" ze swego 3 morgi. gdvż chce mieć dwa ra­
zy tyle R iuuU co W  i ilanty.

Iia morgów ma Walanty. u ile Kleofas?

u z i a f i  e k c i K i O m I C 2 n » ;

,LEM1(ESZ‘* FABRYKA PŁUGÓW  I M ASZYN ROL  
NICZYCH S. A  W  KRAKOW IE W  dniu 19 kwie­
tnia 1921 odbyło sie drugie Zwyczajne Walne Zgro- 
u.aJzenie Spólkj Akcyjnej ..Lemiesz" Fabryka 
Pługów i Maszyn Rolniczych w Krakowie, w sali 
konferencyjnej Polskiego Towarzystwa Handlowe­
go. poci prezwodn:cHveip Dyr Dr Tadeusza Bednar­
skiego. Sprawozdanie przedłożone przez Radę Za- 
wdadowczą wykazuje w roku administrecvfnym  
1920 bardzo szybki rozwój fabrvki w Krakowie, jak 
również wydzierżawionej początkowo od Polskiego 
Towarzystwa Handlowego Fabryki dawniej Bar- 
tik i SUa. Fabryka pilnisów. maszyn i odlewnia. W  
cbu tych fabrykach produkowano maszyny rolni­
cze dla małych gospodarstw j ulniczvch. iak rów­
nież produkowano dla użytku Ministerstwa Woiuy  
piimld podkowy, strzemiona ’to Vy ciągu roku 
1920 powiększony został kapitał akcyiny z 1.400.000 
m ank polskich o aalsze 2.100.000 ma,rek poi. tak, 
że obecnie z końcem roku sprawozdawczego kar 1 
pitał -Kcyiny wynosił Mk 3 500.000 7, przedłożone­
go rachunku bilardu podajemy że ąktywą. które 
w roku sprawozdawczym obejmują tylko ’ fabryka 
w Krakowie wynoszą Mk 10.169.826*71). zaś zysk 
z 1920 wynosi — przy kapitale akcyjnym- 3.500.000 
marek poi. Mk. 1,305.489.51. Z rachunku zysków 
i Strat podajemy, że dochód brutto z produkcyi wy­
nosił Mk. 5.533.875.21 zaś płaca, procenta amon. 
tygacya i umorzenie kosŁtów założenia fabryki łą-** 
czną kwotę Mk 4.028.3S5.70 mk że pozostałość w 
kwocie Mk. 1,505.489.51 stanowi czysty zvsk przed­
siębiorstwa. Walne Zgromadzenie przyjęło do w ia­
domości tak sprawozdanie iak i przedłożony ra­
chunek bilansu i rachunek zysku i strat, iak rów­
nież postanowiło podział uzyskanego zysku przepiu 
wadzić w następujący sposób:
Wykazany czysty zysk wynosi 
10 procent odpisu do funduszu

rezi rwow ego

5 %  dywidendy od Mk 3.500 000—

10% dla Rady Nadzorczej

Mk 1.505.489.51

Mk. 150.548.95
Mk. l.oPł.JiO.otl

Mk 175.000.—
Mk. 1,179.940.56
Mk. 117.994.05
Mk. 1,061.940.51

Mk. 525.000.—
Mk. 536.940.51
Mk. 100.000—
Mk. 433.9i0.5l
M k . lOu.OOO__ _
Mk. 330.9-40.51

Mk. 20U.000 —
Mk. 130.940.51

Mk.
/

lOO.OuO.—

15% superdvwidendy od ma­
rek 3.300.000

Datek na plebiscyt

Datek na Bursy robotnicze

Rezerwa specyalna na odnowie­
nie urządzeń fabr

Na cele humanitarne d’a urzę­
dników i robutników fabryki, 
do uznania Komitetu wyko­
na wczego 

Pozostaje do przeniesienia na 
rok 1921 Mk. 36.916.51
Wobec tego kupon dywidendowy za rok 1920 od 

akcv i wynosił 140 marek poi który 10 kupon dy 
wndenduyw wypłaca Polski Bank Krajowy. Oddział 
w Krakowie.

—  OuO —

STAN TABC h ÓW KOLEJOWYCH W  ROSYl.
„Kkonomiczeskaia Żyźń" drukuje następu iaee dane. 
uoiyczące stanu tabofów kolejowych w Rosyi: w'
chwili obecnej jest 53’3% uszkodzonych parowo­
zów, w styczniu — 57.2%. w grudnia 1920 rok 14 
56.7%. w listopadzie —  57.3% w kwietniu —' 
60.7% i w styczniu 1920 roku —  58.1% Wago' 
nów uszkodzonych jest, obecnie 215%. w styczni'1
było 20,9%. w grudniu roku zeszłego O i

w listopadzie '—  22.3%. w kwietniu — 23 C%. i ^  
styczniu roku zeszłego —  19,0%. O wagonach be* 
dących v użyciu dziennik pisze: w porównań i t*
ze styczniem sytuaeya znacznie sie pogorszyła: ,vV 
styczniu było w użyciu 2234.124 wagony, obecni® 
jest 2 8 7 * 0 6 7 . ______ ___________
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P ia  1920 w spraw ie ruchu granioz,nogo między 
Polską, a GdańAiem . Tak samo obowiązek R y j 
patoiania przepwdek na- przejazd do Gdańska

Ruch giełdowy.
Ceduła kursowa giełdy krakowskiej z dnia 7-fjo 

maja.
Waluty i dewizy: Dolary Stamó.y Zjednoczonych'* 

gotówka 810. 840 Franki francuskie gotówka 62. 
64, czeki 65. 68 Franki szwaj cerskie jrotów ka — , 
czeki 13. 140. Marki niemieckie gotówka 12 13, 
czeki 12*50, 13*50. Korony austryackie gotówka* 
T2o. 1*30. czeki 1'32. i'42. korony czesko-S lowackje i 
gotówka 10*50. l t ‘50 czekn 11. 12. Lei rumuńskie 
gotówka 11*50. 12 50. Liry włoskie gotówka 37. 40.

Akcye Tow. handl. i nrzem.: Polskie To w. handl. 
„PTH“ 1— III emis. ofiar. 80Ó. żąd. 900 IV  emis. 
ofiar. 625. żad. 725. „Polski Glob" Tow. transpor­
towo.handlowe ofiai. 1750 żad 1850 transakc. 
1800. Zieleniewski ofiar 6300. żad. 6800. Warsz. -Ska 
akc. Budowy Parowozów II emis. ofiar. 2000. żad. 
2200. „Lemiesz1" fabryki masr?vn rolniczych ofiar. 
4500. żad. 4800. „Trzebinia1* farbyki maszyn i na 
raędai rolniczych I— III ofiar. 2600. żad 2800. IV  
emis. 2200, 2400. .Automo-tor* fabryka samocho­
dów ofiar. 2100 żad. 2300. „Górka" fabryka cemen 
tu ofiar. 6800 żad. 7200 Gal. akc. Zakłady Gór® 
Siersza ofiar. 5300. zad. 5600 „Tepege" Tow dla 
pi-zedsiebiorstw górniczych ofiar. 7200. “m d . ’ 7500. 
Elektrownia w Sierszy ofiar 1600. żad. ib00, , mkoe1 
T ’ A ofiar. 3600. żad. 3800. ..Peset** Powszechne 
zakaldy budowlane ofiar, 000. żad. 1000. transakc. 
985. Fabryki przetworów tłuszczowych w Trzebini 
ofiar. 2600. Z w L  2800 „Krakus* Zjednoczone fabryki 
przetworów wyskokowych ofiar. 3600. żad 3800. 
Fabryka porcelany w  Crmelowite ofiar 3600. żad. 
3800.

Warszawa (Tel. M.) N a  azisdeiazei giełdzie war­
szawskiej panowała tendencja niejednolita. Listy 
zastawne ziemskie w zaofiarowaniu miejskie co­
kolwiek mocniej. Waluty zagraniczne początkowo 
w ożywieniu orzv wyższych kursach, w końcu 
słabiej.

Z Berlina telegrafuje: Kurs marki polskiej wy- 
rtoaił dziełLai przedpołudniem 7*65.

Waltuy: Dolary Stanów Zjednoczonych gotówka: 
transakc. 843*50-—848*50. 844. sprzedaż 849. kupno 
824. Franki francuskie gotówka: transakc 68*50. 
71, czeki: transakc. 73. Marki niemieckie czeki: 
transakc. 13*22 i pół. Korony austryackie czeki: 
transakc. 1‘43. litry czeki: tomsakc. 43‘25.

Akcye warszawskie: Kredytowy warszawski 1— 3 
emis 2800 5 emis. 2600, Lilpop. Rau. Lewenstein 
1 ęm'i.g 2675—2700. 2 emi3. 2500. 2525. Rudzki 20500. 
19900. 20000. Starachowice 6600— 6425— 6450 Tow. 
zakładów żyrardowskich 31150— 31000. Żegluga 1—  
i emie 2100— 2175. 4 fcmis. 2050— 2100. Borkowski 
>275— 2200—2290.Brada Jabłkowacy 2225— 2200. Fir- 
ley 875—900— 875. Warszawska fabryka cukru 8500 
8400 Ostrowieckie nakłady 7400. Polska nafta 1— 3 
rmis. 1300— 1350.

Zurych (PAT ) Berlin 8*52, Nowy Jork 561. Me- 
tłyolan 28*70, Praga 7*80 Budapeszt 2*70. Zagrzeb 
4*05. Bukareszt 9*35. Warszawa 0*68, Wiedeń 1/454, 
lustr. kor. stcmpl. 1*94. ■ e m a a  

TELEGRAMY.
O amnestyę

Warszawa. (P A T ). Podkomisya prawnicza pod 
przewodnictwem posła dra M a r k a  obrado­
wała wczoraj i dzisiaj nad rządowym projektem 
ustawy amnestyjnej. Podkomisya jednogłośnie 
postanowiła udzielić amnestyi wszystkim pracowni­
kom państwowym z przestępstw dyscyplinarnych, 
a ze względu na rozbieżność dzielnicową w tej 
kwestyi upoważniła posła Grzędzielskiego, aby 
zasady i rozmiary tej amnestyi opracował i przed­
stawił podkomisyi do 9 bm. celem wcielenia dó 
ogólnego projektu ustawy. Z uwagi na konie­
czność utrzymania dyscypliny wśród urzędni­
ków zdecydowano, że amnestya dyscyplinarna 
nie będzie dotyczyła wypadków, w  których na­
stąpiło prawomocne wydalenie pracowników ze 
służby. Podkomisya uchwaliła udzielić amnestyi 
dla wykroczeń natury karno-adipinistracyjnej, wy­
łączając od 'n ie j wykonanie już konfiskaty. Od 
amnestyi administracyjnej będą wyłączone prze­
kroczenia, które wynikły z chęci zysku ze wzglę­
du na interes publiczny. Tak samo będą wyłą­
czone wykreczenia natury czysto skarbowej. 
Amnestya dla przestępstw pospolitych oraz woj­
skowych, przyjętą została według brzmienia 
projektu rządowego. Natomiast przestępstwem 
tak zwanym politycznym, a więc popełnionem 
Wyłącznie lub w przeważnej części z pobudek 
‘deowych to jest politycznych, społ. i ekono­
mie nycł fl irzyzn&no w całej pełni pełną amnestyę, 
odrzucając wszelkie Drzez rząd proponowane o- 
kraniczenia amnestyjne u tej kategoryi .czynu. 
Od zupełnej amnestyi politycznej wyjęto tylko 
zbrodnię zdrady stanu, szpiegostwa i uziałauia 
ba szkodę państwa polskiego, a przyznano czę­
ściową tylko amnestyę. Uchwalono dalej, że 
Wszelkie skutki karne połączone z amnestyj- 
bemi przestępstwami, zostaną umorzone.

Podkomisya zadecydowała również, że umorzy 
*ię bezwarunkowo sautki karne we wszelkich 
W a ch  orzeczonych przez państwa zaborcze, 
°raz jeżeli zasądzenie nastąpiło tylko raz jeden, 
ą strona nie popełniła później nowego przekro- J

czenia i upłynął okres conajmniej 5*letm. O ile
dotychczasowe przepisy wyznaczają krótszy ter­
min do umorzenia skutków karnych, pozostają 
owe przekroczenia w mocy. Podkomisya przed­
stawi sprawozdanie komisyi prawniczej 11 maja.

Zniesienie ograniczeń w kom unikacyi 
z  Gdańskiem

Warszarra (tel. M.), Rząd polski ogłosił roz­
porządzenie minis&na spraw wewnętrznych, vvy 
drvae jeszcze dnia 10 kwietnia, mocą Którego u- 
czyi one zostaje rozporządzenie z dnia 14 sierp -

Bruksela. (P A T ) Havas. Delegacja polska i 
litewska obradujące pod przewodnictwem Hy- 
trjjnsa,. postanowimy^ żbaidać kwesty,ą, jąk dojść 
do zgody między oibu krajami w sprawie dciiUW
polityki za.gaiaudczn.ej, argauizacyj obronnej, 
ora# stoigiudików gospodarczych Uznano, że zs- 
nii'erzonie„ iii&łaąy , powinny canKOty icie usizano- 
w|ać zasadę niezależności i suwerenności obu 
p f o t e ’. Dalszy - ciąg dyskusyi wysoaczo-io na, 
dziś.

stanowił wiziąć udsjiiał o fic ja lny w  posiedizs- 
n-iiach Rady Najwyższej, oraz w posirdzomiach 
Raidy Am a bas ad ord w. Pułkownik H ervey am­
basador Stanów Zjednoczonych w Londynie, bę­
dzie repirezenertował Stany Zjednoczone w  N a j­
wyższej Radzie aż do czasu, kiedy Heniek, no­
w y ambasador Stanów Żjednacizoinych w e Fran 
cyi, nić iaostąpi go. Rolland Boyden, kOini^anz. 
amerykański w  Paryżu, repirezientoiwać będzie 
Stany Zjednoczone w  komisyi reparncyjnej.

Paryż. (PA T ). Nota, wystosowana przez Stany 
Zjednoczone do rządów koalicyjnych, podnosi, 
że SUny Zjednoczone przyjmują zaproszenie, 
hy dać zastępcę na posiedzenia Rady najwyż- 

• szej, do komisyi reperacyjuej i Rady ambasa­
dorów. Nota powiada dalej, że przy zachowaniu 
tradycyjnej polityki Stanów Zjednoczonych, aby 
się trzymać zdała od wszelkich spraw o znacze­
niu europeiskiem, dąży rząd Stanów Zjednoczo­
nych mimo to do największego udziału w kwe- 
styacb uregulowania gospodarczego i sprawie­
dliwego rozwiązania kwestyj, które mają zna­
czenie ala całego świata i które będą przedmio­
tem obrad na koiiterencyi. Nota kończy się sło­
wami, że Stany Zjednoczone stwierdzają 1  za­
dowoleniem, iż przedstawiciele rządów koalicyj­
nych, zjednoczeni w Londynie, dali wyraz za- 
patrywauiu, że współdziałanie Ameryki odda im 
cenną usługę przy uregulowaniu wielkich kwe­
styi międzynarodowych, powstałych skutkiem 
wojny.
Charakter delegatów am erykańskich

Waszynfl Uu .PAT). Biuro Reutera donosi ze 
skony dobrze-poinformowanej, że amerykan- J 
scy delegaci w Radzie Najwyższej i w ksjnfereu- 5 
cy i ambasadorów, oratz w komisyi Separacyjnej, I 
n ie będą m ieli upoważniania wiązać Amerykę g 
w  sprawie jakiegokolwiek kraju. Mają cmj być I 
tylko obserwatorami i zdadzą rządowi amery­
kańskiemu jedynie spnawtuadanie.

Lord Goorson o sankcjach,
Londyn, (PA T ) Reuter donosi: W  izbie gmin 

oświadczył lord Courzon: N ie  dążymy wcale 
do ponownego podjęcia walki, nie dąży też do 
tego Francy a, % którą w  ostatni ch dniach szcze­
gółowo rozmówiliśmy się. Gdybyśmy byli zmu­
szeni do okupacyi to na taki wypadek Fran- 
cya nie ma zamiaru pozostania na zajętych 
otjsgarach. Go do tego złoiżyta wobec nas Fran- 
cya konkretne i  bardzo stanowcze oświadcze­
nie Wszystkie rządy sprzymierzone tylko a na j- 
(wftększą niechęcią rozw ala ją  konSeiCBność ob- 
,sa>dzeniia obsizairu niemiec:kiego. Nie będzie Oino 
koniecmeni, jeżeili Niemcy, wadząc następstwa 
swego dotyćhczasów ©go postąpowajnia, będą się 
starały dopełnić zobowiązań. Zastanawiając się 
nad, wiszelkiemi ewentualnościami doszliśmy do 
przekonania, że musimy chwycić się gróźb, aby 
dc-prowadzić Niemcy do zrozumienia, że czas 
już zaprzestać wystawiania na próbę cierpli­
wości aliantów. Stanowisko Am eryki posiada 
bardzo w ielk ie znaczenie, zwłaszcza w chwili

został uchylany.

I*raB » (PA T ). Czeski** biuro prasowe donosi: 
7. Bcu-Unu, że- wczoraj po południu została pod- 
pfeana w  B erlinie nie Uli seko -*r c sy j aka. umowa 
handlowa. Tekst umowy będ/de w najbliższych 
dniach ogloszooiy.

Białorusini chcą wziąć udział 
w rokowaniach.

Warszawa ■ (lei. M . ,, Białoruski narodowy 
związek złożył Lidze Narodów memoryał^ w  
którym  wywodzi, że konferencja brukselska, 
piiświięcoua sipoirowi polsko-litowskiemu, mja, de- 
cydować o losach Ziem, na którycli ludność bia­
łoruska stanowi p r z e t o  80 paoceut. Wobec te­
go zw iązek prosi o djopujffii zieme na koinferem

oi>ecr,ej. Cierpliwość Ameryki i  Europy wy­
czerpana się. Nie idz >  o to, aby Niemcy usłu­
chały razikaiziu- lecz o to, aby dopełniły zobowią­
zań przyjętych na siebie - przez podpisanie 
'traktatu wei'salskiiega. Do tycii wjrtiosków do- 
azły paiisifcwa koaLkyjme w petneni poroauimie- 
nńu i  jeszcze żaidna ą dotycłiczaisowych kanfe- 
reucyj państw alianckich nie powzięła uchwał 
z taką jednomyślnością^ jak Oibeoną. Ićoiicząp, 
•w yraził mówca nadzieję, że oikj.’es pa*zawlęka­
nia po jednej a nieustannego pertraktowania 
po drugiej stronie już "Ustał, a Nietocy zioziu- 
m ieją powago Nsyiuate^i -i- odpewiednio do tego 
,si ; aachow ają. “

A ż do ostatecznych kv«»sekwencyi.
” LdnilyŁ. (Eaat Espress Radie) Lloyd Georgo 
złeżyi- w  izbie gmin ważną dek'arncvę poltty- 
errą. Podkreślił z naciskiem, że przymierza 
fręńćOjtća-ńJiigieł.sikie jest koniecznością życio­
wą dla.,Aiing’ ii, że ostatnit  wypadki leszcze sil-

nicj żaakceiiitoavały tą przyjaźń, że Niemcy, 
którzy sprowokowali wojno poniosą jej eiężary 
ąż do ostatecznych komsek wencyj i ostatniej 
granicy zdblnoś<ii ptatoiczej. W  'tiy.m samym 
duchu ptósrmaiwiał AsfRiith

ftowy g a b in e t  berliński.
paryż (Eąist, Expir'ess), Radio. Rokowania w  

>p .av .io  utworzonia nowego gdbiuetu trwają 
dalej. „Petit Patrjsóem'* sądzi, że kaitdydiaitura 
księcia de Bueiow (? ) na kanclerza Rzeszy tróe- 
ba będzje odrzucić z powodu stanowiska socyafl 
nych demokratów. Dr. Schwanger, b.. namiest­
nik A lzacyj i Lotniyngiii, ma być przeznaczony 

,do złożenia gabinetu.

Z O S TA TN IE J CHWILI.

ii. Lsiid w sprawi; jElioliiî wlieieffili
Warszawa. (Tel. M.) „Rerliner Tageblatt" do- 

iioea. z JVrocilawia, że geneiTł Lerond wydał z®1-  
'La® werbunlś.u niemieckich ochcrtmików.
Opodatkow anie robotników polskich 

na rzecz Śląska.
sosuhwiec (P A T ). W e wszystkich kopalniach 

i fabrykach Zagłębia Dąbrow skiego robotnicy 
uchwaliła, opodal kowanie się na rzeecz Górno- 
ślązaków. Podatek ten będzie dawany w- natu­
rze i stanowić będzie część przydziału żywno­
ściowego, jak i otrzymują robotnicy.

Podjęcie pracy w poniedziałek.
Sosnowiec. (East Erpress 'Radio) W  powiłaś 

tach rybiuckim, taamogÓL^ktm i, gliw ickim  -casą- 
ściawo przywrócono ruch kolejowy. Jutro u^a-1 
że się odezwa, newąłuiąca do wiznowien La pra­
cy w poniedziałek rano. Pogłoski o zajęciu GliL 
w ic przez Polaków' są ni eprawidizaiwe. Polacy 
w ierni .obietnicy, Gliwic, nie zajmą.

w a Ę m a m o m m K m ^

Paiiiiif s K i i  mm
a  a y.

U k ł a d Y  p o S s k o - S i f e w s k i e -

cye płttzedśtawicieli białoruskich Setkretaayaż 
Ligii-Narodów dał odpowiedź edmowną.

I «  |im.|F"  ,"g   ...   I 1 ' '■■/■■■■Mini .... .—  .1111

Czynny udział Ameryki w polityce europejskiej,
Paryż (Eaist E.\-ptre«s). Radio. Depesza ,Hava- 

sa“  donosi, że rząd Stanów' Zjednuczonycb po-
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Wyjaśnienia i porady w sprawi 
bezpłatnie w Administracyi, Kra

ch ogłoszeń zupełnie 
rów, Dunajewskiego 7.
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Oddział dla ogłoszeń otwarty od godz. 9—1 i od 4—7. 
Ceny ogłoszeń umieszczone są w nagłówku.
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DROBNE OGŁOSZENIA

potrzebny do zrkladu ioto- 
graficzuego na prowicy bli­
sko Wa sziwy. Reflettanci 
shrześcijame proszeni są o 
przysłanie ofert z podaniem 
dotychczasowej p.acyd od a- 
iresem * Dobra 5 m. 39, w 

Wirsitwie. 4010

SAMODZIELNY KIEROWNIK Gd
działu Tcwaizystwa ubez­

pieczeń na życie i od wypau 
ków, wytrawny organizator 
będzie zaangażowany na zach. 
(pałopoiskę i ŚJ-.sk z siedzibą 
w Krakowie. Korzystne wa­
runki wedle umowy. Oferty 
pod „Samodzielny kierownik* 
do Administr. „Gońca Krak.*

HI, OTGR DiESLA 39 HP uiy- 
l l l  wany oraz iane okazyjnie 
do nabycia. „PILO T', Lwów, 
Batwsgo 5. 4040

L U X S U S O t t E

I P A N T O F E L K U
nadeszły w wielkim 
wyborze do firmy

G IZ E LA  B R A N O
Kralów, ul Starowiślna 6.

>MEWA<
A t r a m e n t y  
w  p r o s z k u
nleuSiępująiie lennym
te same składniki

80%  cszczędności
Jeden prósz >k daje V3B L. 
(kałam arz) doskonałego 
atramentu. Prywatnym wy­
syłka 10 proszkcw po o- 
trzymamu 65 Mltp. — Skls- 
pom duży ojiu«.t i cenniki 
innych wyrobów. — Za 
zaliczką nie wysj tamy. 
F a b r y k a  c h s m l c i .  e

>MEWJU i
W. M ONDALSKI
W DĄBROWIE GÓRNICZEJ.

n o  SŁUŻBY wartowniczej po- 
M szakuje bię kilkunastu: 
zdrowych nieposzlakowanych . 
dozorców z małą kaucyą. Zgło- i 
szenia od 3—4 popoł. Zakład ' 
Czuwan.a, Rynek gł. 22, 1. p. < 

40821

'  UPUJĘ złoto, srebro, miedź, 
A  mosiądz. Kopaczyński, K ra -1 
ków, Gra tkt 2. 4073

OOS

n A LE R  MURARSKI (Maursrpo- 
■ ■ ller) z partyom murarzy, 
poszukuje stałej pracy z na- 
tycbmiastowem wyjazdem do 
Polski. Auies mazie otrzyma- 
w biurze dzienników, Rudolf 
Pszczółka, C eszyn polski.

40ŁJ

flS R A Z Y  kupuję i wymieniam. 
U  Wiadomość w Administra- 

cyi „Gońca krak*.

PŁUGI m otorowe, parowe 
maszyny rolnicze, urządze­

nia oraz naczynia mleczarskie, 
Motory, Turbiny bokomunile, 
poleca „Piło.* Lwów, Batore­

go 4. 4068

OBRABIARKI wszelkich sy ste­
mów do drzewu, metali, 

młoty aptężyuowe, parowe, 
Narzędzia dlu każde] gałęzi 
przemysłu poleca 
Lwów, Batorego 4. 4069

TA R T A K I kompletne obraoiar- 
I * ki do drzewa, metali. Urzą­
dzenia młyńskie, 1 o omoone, 
Motory, Urząuzeni.’ rozma­
itych fabryk poieca „Pilot* 
Lwów, Batorego 4. 4070

'USZCZELNIENIA (pakunki) as- 
^  beatowe, konopne, baweł­
niane impregnowane, łojowa- 
ne grafitowane, ^eny konku­
rencyjne. „Pilot', Lwów, Bato­

rego 4. 4078

M O TO R Y  BENZYNOWE, ropo- 
we, Diesla, elektryczne. 

Louomobile, Maszyny parowe, 
Gatry każdej wierności, szyb­
ka dostawa, fachowa porada 
poleca „Piiot” Lwów, Bato­
rego 4. 4076

M A S Z YN A  PAROWA stojąca 
>*l nowa 52 HP normalnych 
okjzyjnie do sprzedania. 4079 
„ P t f e t ” ,  Lwów, Batorego 4.

I .  NIE WAŻNI A Się kartę po- 
U  wołania, umundurowania 
i paszport, wydane w P.K. U. 
w Miechowie, skradzione mie­
szkańcowi wsi Witowice gm.
Rzeżuśuia, Stanisławowi Mi­
cek w Chodorowie, wraz z 
2.125 markami. 4058 z Bogucia.

NASIONA BURAKÓW pastewnych: Eckendorf- 
skich, Mamutów Półcukrowych; 

LuCE.tNg francuską oryginalną, wolną od 
kanianki;

ŁUBIN niebieski i żó łty ;
WYKĘ siewną; B03IK koński; SERADELĘ;

Ef^ARPETĘ; RAJGRAS; TYMOTKĘ; 
K0NICZE: czerwony, biały i szwedzki; 
LUCERNĘ chmielową; IN ARMATKĘ; 
Nasienie LNU i KONOPI

poieoa

z gwarancyą normalnej s iły  kiełkowania 
i ozystcśoi

DOM R O LN IC Z O -H A N D LO W Y

EOWARO NIZiENIECKI i SKA
DAWlrflEJ

ERNEST BAHLSEm
S P Ó Ł K A  Z  O G R . O D P O W .

KRAKÓW , UL. KARM ELICKA 23
Telefon 283. Telegram y: Bahleen Kraków.

i-m ywana--- ~ *  i

K U R S A  M A T U R Y C Z N E
Kraków, Karmelicka 50, li. p.

pod oioblsiem klinwnlctwem p ro f .  a .  B o t r y u io w U z a .
Przygotowują do matury gimn. klas., gimn. realn. 
Ezkcly realnej i anhiinaryum naucz. Kursa w zakresie 
4 klas niższej szkoły średniej. Kursa zbio.owe, je­
dnoroczne i 2-leinie. Nadto prowadzimy analogiczne 
kursa korespondencyjne wszystkich typów szkoły 

• średniej zapomocą instrukcyj pisemnych.
Uc.v ukwalifikowa.ii prcfercrowie szkół średnich i se- 
minaryów na.cz. Jeszcze kilka miejsc jest wolnych. 
Kierownik fachowy przyjmnje i udziela intormacyi 
bezpł itnie codziennie od godz. 4—5. Sekretaryat 

jest czynny od godz. 10—1 i od 3—7. 7075

•••a

rfirrr

D o  s i e w u  o b e c n e g o !  ‘g t "

t^obik, Len,
Ł u b in y / R a jg ra sy , 
S erad elłę , W y k ę  itp«

poleca

SKŁAD SÓŁKA
NASION , , i - i  ZGGŁPOF.

w Krakowie, ni. Easztowi. 17. . 4093

M A S Z Y m Y  i  R A C H O W A N IA  !
nawet LupełnCe zniszczone ios&

przyjmuje do gruntownej naprawy i czyszczenia Pńrwezi 
w Galicyi F._co.  dla naprawy maszyn biurowych.

Wykonanie dokładne, prędkie'- pod gwarancy-

W . K E Y H A , mecHiinik, K rakó w , F lo ryań ska  3.

ODDZIAŁ KRAKOWSKI
FABRYCZNEGO

Biura Tdciiniczfiega , Sprzedaży
TOW. AKO.

i i  K in  i  i  W
(Budowa tra.isnrlsyi, tokarek, wygładzla- 
rek, do tkanin I papieru, „ kotłów Stre- 
bla“ do ogrzewań centralnych i odlewy 

z żelaza) 4009

podaje do wiadomości P. T. Odbiorców, źe 
od 1 maja r. b. adres jogo będzie

Kraków, ul. Basztowa 24.

M A S A Ż YS TA  I MASAZYSTKA
™  umiejący stosować zabiegi 
hydropatyczne, potrzebni są 
do hydropatyi. Oterty: Szcza­
wnica, Zdrojowisko. 3986

SKRADZIONO papiery wojsko­
we na rynku w Rzeszo w.e 

na nazwisko Amońi Pyrcz, 
Styków, pow. Rzeszów, które 
unieważniam. 4014

Odzitkuniu z, 
pol.kle ml idY

■u wy. iwic:
«  arjlu.

iHiir B -H im m

■ IN !E WAŻNI AM Y zaginiona do- 
”  kumenta wojskowe, Józe- 

Kaima j Wojciecb« Pity.
1051

TARG POZNAŃSKI
Wystawa wkdrÓW przemysłu wszelkiego rodzaju
odbędzie się w Poznaniu od 28 maja do 5 czarwca 1921 roku.

Poznański

■ ■ j i H K i r . z i i i i i n i . i : H B a a a 2 r  i c n  t
ES Rok ■  ■  Odzhauzoiu za I
B  załc :t»ila Jj jm  m s m | A F  A |  S po1-1" -PASIEKA
i  F A B R Y K A  MIODU PITNF.GO
g| Sp. z o^ i. por. 3698

|  K ra k ó w , E*ziel, XV£>, u l. M azow iecka  43
poleca swoje znakomite wyroby.
Zriądai ofert od Reprozeniacyi:

Z yg m u n t M schauf, K ra k ó w , warszawska 3.
Sprzedaż tylko hurtowns.

m

m
i s B B i s f  ■ ■ ■ B a B B B o a B f a i a a B r a a i a S

Targ
zgroi 
mysł

Targ Poznański
zgromadzi wzory wszystkich gałęzi prze­
mysłu.

rPoJ »

P O S N A N / K .
■ : v ^ o b h

będzie generalny m i pierwszym1 
Odrodzonej przeglądem sił gospodar.

Targ Poznański
powinie być wspaniałą demonstracyą 
zdolności wytwórczych naszego narodu, 
wobec zagranicy.

Miejski Urząd Targu Poznańskiego podejmuje śię przydziału mieszkań 
dla gości i wystawców nL warunkach najdogodniejszych i w tym celu 

upr rfa o możliwe wczesno zgłoszenia. 408b

Adres pecztewyi

M i e j s k i  U r z i d  T a r g u  P o z n a A s k i e r r
Nowy Ratusz.

NH

C*

E
o

>4

Adrea telegr. c 
„Targ* Poznad

Konto: BANK PRZEMYSŁOWCA, POZNAN.

TELEFON
42-S1

B a c z n o ś ł  A u t o m o b N i ś c i f

Wobec trudności nabycia i wysokich cen za 
karbid firma

AUTO-STAR, Kraków, Sławkowska 32
Sławkowska 32, telefon 1509. Adres tełe^i Aotostar

zakupiła większą ilość

kompletnych urządzeń doświątla 
elektrycznego

A -a „Bosch" 4001

rioionyche z dynamomaszyny, akumulatora, dużych 
refbktcrów i małych różnych lamp.

Wjł-ły wysyłrm- odwrotnie. Cr -v konkurencyjne.

i w . t n o ś ć  A u t o m o O i S i ś c i I
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Wydawca] w  zutępatjraa Spółki WrdawaiczeJ „Goniec Krakowski" Sp.
Drn arnla Lud. wa w

t  o, a„5 Uciyaa Fon tana. EedaJttox odoow.: Ludwik Gronui. 
Krakowie,


